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JSrzaz wsftalzAWodnictwo pracy

do coraz wspanialszych 
osiągnięć 

Przemysł precyzyjno-optyczny 
wykonał plan 3-leini

WARSZAWA (PAP). W DNIU 7 CZERWCA BR. ZJEDN. PRZEM. 
PRECYZYJNO-OPTYCZNEGO, OBEJMUJĄCE 20 ZAKŁADÓW PRZEMY­
SŁOWYCH, WYKONAŁO PLAN 3-LETNI, UZYSKUJĄC PRODUKCJĘ 
WARTOŚCI 40 MILIONÓW 729 TYS. ZŁ WEDŁUG CEN Z 1937 ROKU.

Najważniejszymi osiągnięciami tego działu wytwórczości jest urucho­
mienie produkcji wysokowariościowego szkła optycznego, którego przed 
wojną nie wyrabialiśmy w kraju. Dziś ok. 50 gał. szkła optycznego za­
spokaja całkowicie potrzeby rynku wewnętrznego, a znaczne nadwyżki 
tego poszukiwanego towaru możemy eksportować.

Otwarcie trasy W-Z 
i odsłonięcie 

kolumny Zygmunta 
kulminacyjnymi punktami 
obchodu V rocznicy

ODRODZENIA POLSKI
WARSZAWA (PAP). Na­

czelna Rada Odbudowy War­
szawy zwołuje w 5 rocznicę od­
rodzenia Polski, w dniach 22— 
23 liepa br. I Ogólnokrajowy 
Kongres Odbudowy Warszawy.

W kongresie weźpiie udział 
2 tys. delegatów ognisk tere­
nowych Społecznego Fundu­
szu Odbudowy Stolicy oraz 
500 delegatów akcji młodzie­
żowej na rzecz odbudowy 
stolicy, tj. delegatów szkol­
nych kół „Odbudujemy War­
szawę".
Uczestnicy kongresu wezmą 

udział w uroczystościach, zor­
ganizowanych z okazji 5 rocz­
nicy odrodzenia Polski, a prze­
de wszystkim w uroczystym 
oddaniu do użytku publiczne­
go trasy W—Z, największej do­
tychczas inwestycji SFOS oraz 
w odsłonięciu kolumny Zy­
gmunta.

BOGATE 
zfoża marmuru 

na Dolnym Śląsku
WAŁBRZYCH (PAP). W 

Stroniu Śląskim koło Lądka 
Zdroju, na górze „Krzyżatka" 
odkryto bogate złoża białego 
marmuru i duże pokłady mar­
muru zdobniczego zielonego z 
pięknym czerwonym uźyleniem. 
Również w okolicy Wojcieszo­
wa odkryto obfite złoża mar­
muru fioletowego, będącego 
niezwykle rzadkim zjawiskiem 
i występującego dotychczas w 
większej ilości jedynie na grec­
kiej wyspie Kyros.

Marmur z góry „Krzyżatka" za­
stąpi w zupełności sprowadzane 
dotychczas z Włoch marmury kar­
raryjskie i pozwoli zlikwidować im­
port marmuru dla przemysłu elek­
trotechnicznego. Na terenie góry 
„Krzyżatki" prowadzone są obecnie 
prace odkrywcze. Już wstępne pra­
ce pozwalają stwierdzić, że złoża 
są bogate.

IELK0P01SKI
Cena 5 zł

Poważnym sukcesem przemysłu 
precyzyjno-optycznego jest posta­
wienie na wysokim poziomie pro­
dukcji wodomierzy, które znalazły 
uznanie na rynkach zagranicznych. 
Poza tym fabryki podległe Zjedno­
czeniu Przemysłu Prec. Optycznego 
wytwarzają zegary, instrumenty 
warsztatowe,. narzędzia chirurgicz­
ne, wagi, manometry, termometry, 
mikrometry itp.

Do przedterminowego wykona­
nia planu w*  znacznym stopniu 
przyczyniło się współzawodnic­
two pracy oraz ruch racjonaliza­
torski, jaki rozwinął się we 
wszystkich zakładach tego dzia­
łu przemysłu. Szereg zgłoszo­
nych pomysłów, które znalazły 
już zastosowanie w praktyce, po­
zwala nie tylko na zwiększenie 
produkcji, lecz również na pod­
niesienie jej jakości.

Delegacja Chin typowych
weźmie udział

*
w Kongresie SFZZ

PRAGA (PAP). We wtorek 14 bm. 
przybyła do -Pragi 30-osobowa delegac­
ja chińskich związków zawodowych, 
która po kilkudniowym pobycie w sto­
licy Czechosłowacji uda się na kon­
gres Światowej Federacji Związków Za­
wodowych do Mediolanu.

Wyrok w procesie 
zdrajców narodu

Burdecki i Skiwski skazani na karę dożywotniego więzienia
KRAKÓW (PAP). W ostatnim dniu procesu zdrajców narodu polskiego 

Skiwskiego, Burdeckiego i pozostałych oskarżonych, po przemówieniu oskar- 
życielskim prok. Auscalera, zabrał głos prokurator Czuczkiewicz. Scharak­
teryzował on, na podstawie przewodu sądowego przestępstwa poszczególnych 
oskarżonych.

Oskarżyciel określa rolę osk. Maaka 
jako szczególnie szkodliwą, ze względu 
na to, że w agencji „Telepress" opraco­
wywał-, jako kierownik działu prowin­
cjonalnego, materiały pochodzące z tzw. 
GG. Materiały te rozsyłane były do 
całej prasy gadzinowej na terenie Pol­
ski. Działalność Maaka. nie ograniczała 
się tylko do Telepressu, wydawał on 
książki pornograficzne, a nowet jako 
speaker brał udział w niemieckich au­
dycjach radiowych, nadawanych w ję­
zyku polskim.

Osk. Paliwoda-Matiolański przyznał 
się do tego, iż był redaktorem wynika 
to zresztą z dokumentów. Starania o- 
skarżonego przekonania sądu, iż nie 
wiedział o tym, że prasa gadzinowa 
est szkodliwa dla interesów narodu — 

są śmieszne, gdyż o tym wiedziało w 
Polsce każde niemal dziecko.

Matiolański starał się pracować ku 
zadowoleniu swych niemieckich prze­
łożonych a lżony i nawet spoliczko- 
wany przez swego przełożonego Niem­
ca, nie opuścił pracy.

W dalszym ciągu przemówienia, o- 
skarżyciel scharakteryzował rolę osk. 
Smółki, która — jak stwierdził to prze-
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W Moskwie, w przeddzień 150 rocznicy urodzin A. Puszkina przed jego 
pomnikiem i na placu jego imienia odbył się manifestacyjny wiec ku czci 

poety, z udziałem kilku dziesięciu tysięcy osób.
Fot.: Ag. II. „AI’I“

Izrael protestuje 
przeciw dostawom 

broni brytyjskiej 
dla Arabów

LAKĘ SUCCESS (PAP). Stały 
przedstawiciel Izraela w ONZ Eban 
złożył na ręce przewodniczącego Rady 
Bezpieczeństwa protest przeciwko za­
mierzonemu przez rząd brytyjski wzno­
wieniu dostaw broni dla państw arab­
skich.

Ebam stwierdził,. że. decyzja brytyj­
ska utrudni pomyślne zakończenie ro­
kowań toczących się w Lozannie mię­
dzy Żydami i Arabami oraz ostateczne 
•zawarcie pokoju w Palestynie.

Zdaniem rządu żydowskiego <— pod­
kreślił Eban — członek Rady Bezpie­
czeństwa nie może jednostronnie zmie­
niać decyzji ONZ dopóki państwa a- 
rabskie nie podpiszą ostatecznego ro 
zejmu z Izraelem. Dostawa broni dla 
tych państw będzie sprzeczną z uchwa­
łami Rady Bezpieczeństwa i polityką 
Narodów . Zjednoczonych na Bliskim 
Wschodzie.

wód sądowy — była redaktorką tygod­
nika „Siew". Pismo to przeznaczone 
dla rolników i robotników rolnych wy­
wierało zgubny wpływ, namawiając ich 
do wyjazdu do Niemiec i przedstawia­
jąc panujące tam stosunki w bardzo 
optymistyczny sposób. .

Przechodząc do oceny przestępstw 
Skiwskiego i Burdeckiego — prokura­
tor stwierdził, że kwestia ich winy nie 
ulega najmniejszej wątpliwości. Z za­
łączonych do akt sprawy numerów 
„Przełomu" oraz z ich korespondencji 
z zastępcą Franka Buehlerem, wynika 
zupełnie jasno, iż pozostawali oni na 
usługach propagandy niemieckiej i dzia­
łali w myśl jej założeń.

W imieniu urzędu prokuratorskiego 
oskarżyciel wniósł o wymierzenie su­
rowej kary dla oskarżonych Skiwskie­
go i Burdeckiego oraz o przykładne 
ukaranie oskarżonych Smółki, Maaka i 
Piotra Paliwody-Matiolańskiego.

Po przemówieniach prokuratorów 6ąd 
udzielił głosu obrońcy z urzędu oskar­
żonych Burdeckiego i Skiwskiego >— 
adwokatowi dr. Bremowi. Obrońca u- 
siłował dowieść, iż oskarżeni uważali 
swą działalność za pożyteczną. Obroń-

SENSACJE bokserskie w O
KASPERCZAK zwycięża wicemistrza olimpijskiego 

Bandinell ego — SZYMURA wygrywa z Kapocsim 
(Węgry^ — Majdloch i Pefrina wyel iminowani — 
Torma nokautuje Martena (Węgry)

Na bokserskich mistrzostwach Europy w Oslo walczyli 
dwaj polscy pięściarze Kasperczak i Szymura. Kasper- 
czak odniósł cenne zwycięstwo nad wicemistrzem olim­
pijskim Włochem Bandinellim, który został zdyskwalifi­
kowany w trzeciej rundzie. Kasperczak byłby swą walkę 
wygrał niezależnie od dyskwalifikacji, gdyż prowadziłby 
wyraźnie na punkty.

Po pierwszej wyrównanej, w 2 Ka-

TRUMAN 
naśladuje 

HITLERA
— stwierdza 
dziennik argentyński

NOWY JORK (PAP). Wycho­
dzący w Buenos Aires dziennik 
„Dempcracia" uważany za oficial- 
ny organ prezydenta Perona, za­
mieszcza artykuł wstępny, w któ­
rym ostro atakuje rząd USA za 
złożony protest w sprawie brytyj- 
sko-argentyńskiej umowy handlo­
wej.

Dziennik podkreśla w swym 
artykule, że „prezydent Truman 
dąży, podobnie jak Hitler, do 
zmonopolizowania handlu świa­
towego", uniemożliwiając wszel­
kimi sposobami współpracę mię­
dzy innymi krajami.

ca przypomina, iż duża część społeczeń­
stwa w pierwszym okresie po klęsce 
wrześniowej była zdezorientowana bra­
kiem wytycznych co do granic współ­
pracy z okupantem.

W ostatnim słowie osk. Maak raz je­
szcze usiłował zbagatelizować swoją 
pracę w niemieckiej agencji prasowej.

Osk. Matiolański 'nie dostrzega w 
pracy swej przestępstwa i wobec tego 
prosi sąd. o uniewinnienie.

Osk. Smółka, zaprzecza jakoby dzia­
łała na szkodę Polski i prosi również 
o uni ewinnien-i e.

Po przemówieniach stron i ostatnim 
słowie oskarżonych sąd, po odbyciu na­
rady, ogłosił wyrok skazujący zdraj­
ców narodu polskiego.

Sąd skazał Feliksa Burdeckiego i Ja­
na Emila Skiwskiego na karę dożywot­
niego więzienia, utratę praw publicz­
nych i obywatelskich praw honorowych 
na zawsze.

Mariana Maaka na karę 10 lat wię­
zienia z pozbawieniem praw publicz­
nych i obywatelskich praw honorowych 
na lat 5 i przepadek całego mienia.

Ewę Janinę Smółkę na karę 7 lat wię­
zienia z pozbawieniem praw publicz­
nych i obywatelskich praw honorowych 
na 4 lata.

Piotra Paliwodę-Matiolańskiego na 
karę 4 lat więzienia z pozbawieniem 
praw publicznych i obywatelskich praw 
honorowych na 3 lata, 

sLO

sperczak przechodzi do ataku i wygry­
wa starcie. Włoch otrzymał 2 napom­
nienia za przetrzymywanie przeciwni­
ka. W 3 rundzie przewaga Kaspercza- 
ka wzrasta i jego „sierpy" często do­
chodzą celu. Osłabiony Włoch ratuje 
się trzymaniem, wobec czego sędzia 
pod koniec walki dyskwalifikuje go.

W wadze półciężkiej Szymura odniósł 
wysokie zwycięstwo nad Węgrem Ka- 
poesi. Pierwsza runda nie zapowiadała 
tak zdecydowanego zwycięstwa Polaka 
i stroną atakującą jest Węgier. W na­
stępnym starciu Szymura atakuje i wy­
raźnie wygrywa starcie. W ostatnim 
kole silne „haki" Szymury wstrząsają 
Węgrem i pod koniec starcia sprawia 
on wrażenie zamroczonego. Rundę i 
walkę wygrywa wysoko Szymura.

Oprócz zwycięstwa Kasperczaka sensacją 
w wadze muszej była porażka Majdlocha 
(CSR), który przegrał wyraźni© na punkty 
z Finem Lundbergiem. W dalszych walkach 
tej samej wagi Deblanc (Francja) wygrał 
w 3 rundzie przez dyskwalifikację Rileya 
(Szkocja) a Van der Sec (Holandia) wygrał 
ze Steenem (Dania).

W wadze lekkiej Lundberg (Finlandia) po­
konał Hansena (Norwegia) Arnie (Francja) 
wypunktował Delabasse (Belgia), Sowiansky 
(Jug.) pokonał na punkty Gaulupiego, a Pe- 
trina (CSR) uległ niespodziewanie Mc. Nei- 
lowi (Szkocja).

W półśredniej Tiliander (Fin) wygrał z 
Gowansem (Szkocja). Torma (CSR) pokonał 
w 1 rundzie przez t. k. o. Mart ona (Węgry), 
posyłając go uprzednio trzykrotnie na de­
ski; Ballano (Włochy) wypunktował Tauge- 
landa (Norwegia).

W półciężkiej Segni (Włochy) poniósł nie­
zbyt zasłużoną porażkę z Lazarewiczem (Ju­
gosławia).

nowe ofiary lerm
monarcho-faszystowskiego w Grecji

BUKARESZT (PAP). Radio Wol­
nej Grecji donosi, iż w Atenach wy­
konano wyrok śmierci na 4 działaczach 
demokratycznych, skazanych niedawno 
przez trybunał wojskowy za działalność 
skierowaną przeciwko rządowi monar- 
cho-faszystowskiemu.

Pół miliona
górników

strajkuje w U,S&
NOWY JORK (PAP). Zgodnie z 

zapowiedzią przewodniczącego 'związ­
ku górników Lewisa w USA rozpoczął 
się tygodniowy sirajk 490 tys. górni­
ków.

Celem strajku jest poparcie żądań 
robotników, wysuwanych w związku z 
pertraktacjami w sprawie zawarcia no­
wych umów zbiorowych, oraz umożli­
wienie równomiernego zatrudnienia ro­
botników w całym przemyśle węglo­
wym przez zmniejszenie rezerw węgla.

Oczekuje się, że w wyniku strajku 
rezerwy węgla zmniejszą się w USA 
prawie o 11 milionów ton.

„Kontrola myśli"
na wyższych

uczelniach USA
NOWY JORK (PAP). Władze uni­

wersytetu kalifornijskiego w Berkeley 
zażądały od 4 tys. wykładowców i pra­
cowników administracyjnych uniwer­
sytetu złożenia „antykomunistycznej 
przysięgi".

Wszyscy wykładowcy i współpracow­
nicy uniwersytetu mają stwierdzić, iż 
nie są członkami partii komunistycznej 
i nie popierają działalności lub haseł, 
zmierzających do obalenia przemocą 
rządu USA.

Postępowy dziennik „Daily Compas", 
komentując powyższą decyzję, zazna­
cza, iż „kontrola myśli" na uniwersy- 
hetach amerykańskich zatacza coraz 
szersza kręgi.

B. doradca finansowy Hitlera
Schacht uniewinniony

BERLIN (PAP). Sąd Apelacyjny 
w Ludwigsburgu uchylił ostatecznie 
wyrok sądu denazyfikacyjnego wyda­
ny w maju 1947 r.. skazujący Hjalma- 
ra Schachta, prezydenta Banku Rzeszy 
na 8 lat obozu pracy.
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Pod przewodnictwem nowego rządu

W ciągu najbliższych 6 lat na terenie Dębca powstanie wiel­
kie osiedle robotnicze, dzięki czemu Poznań połączy się z Lu­
boniem. Nowe osiedle będzie jakby 10-tysięcznym miastem w 
obrębie Poznania, miastem nowoczesnym, posiadającym kino, 
dom handlowy, cukiernie, przedszkola, szkoły i inne urządzenia, 
jakie posiadają dzielnice budowane obecnie.
Jak oświadczył dyrektor Zakładów 

Osiedlj Robotniczych p. inż. Cieśliński 
nowe osiedle prawdopodobnie składać 
się będzie z 4 kolonii po 500 mieszkań 
każda i otrzyma połączenie z miastem. 
Już w najbliższym czasie rozpoczną się 
prace na<d przedłużeniem linii tramwa­
jowej do nowobudowanych gmachów, 
a za kilką lat tramwaje zapewne jeź­
dzić już będą znacznie dalej, bo aż do 
Lpbcmia,

Obecnie trwaJją prace przy budowie 
siódmego i ósmego bloku po ich u- 
kończeniu robotnicy przystąpią do bu­
dowy bursy dla młodzieży kształcącej 
się w przemyśle metalowym i dalszych 
bloków, ą w roku przyszłym rozpoczną 
prace przy budowie domu handlowego, 
szkoły ogólnokształcącej i domu spo­
łecznego, prawdopodobnie z kinem. No- 

osiqgnięcia Poznania
w tej dziedzinie, tym bardziej, że wi­
dzimy jak na miejscu gruzów wyrasta­
ją piękne gmachy, z każdym miesią­
cem szybko znikają ślady zniszczeń o- 
kupacyjnych.

Ciekawych danych ©a temat odbudo­
wy i dalszych planów w tej dziedzinie 
udzielił nam naczelnik wydziału plano­
wania i polityki gospodarcze; przy Po. 
znańskiej Dyrekcji Odbudowy p. Mai- 
sej.

Poznańska Dyrekcja otrzymała już w 
roku bież, na wspomniane cele około 
1337 milj. złotych, z czego 774 milj. zł 
przypada na kredyty bezzwrotne, 182 
milj. zł na kredyty zwrotne i 381 mil’, 
ną środki limitowe, ale suma ta praw­
dopodobnie zwiększy się już w naj­
bliższym czasie o fundusze dodatkowe. 
Właśnie dzięki tym kredytom szereg 
zniszczonych gmachów uzyskało nowy 
wygląd, a i inne zmienią swe oblicze 
w krótszym lub dłuższym okresie czasu, 
w zależności od zniszczeń.

Jednym z najpoważniejszych przed­
sięwzięć w Poznańskiej Dyrekcji Od­
budowy'będzie budowa gmachu Państw. 
Zakładów Wydawnictw Szkolnych na 
ma wielkim placu przylegającym do ki­
na „Bałtyk", na narożniku ul. Zwierzy­
nieckiej i Roosevelta. Jeszcze w roku 
bieżącym rozpoczną się tu prace wstęp, 
na; a w najbliższych latach obok kina 
powstanie wspaniały gmach, który wy­
pełni istniejącą w tym miejscu lukę. 
Inaczej wyglądać będzie również i za­
mek. Do przylegającego doń ogrodu

Publiczne nosiedzenie
. R.

Karetki pogotowia 
ruszają na prowincje

Plan 6-letni przewiduje w każdym 
mieście powiatowym w Polsce utwo­
rzenie Pogotowia Ratunkowego PCK 
Zasadę tę wprowadza już w życie Mi­
nisterstwo Zdrowia, które zakupiło 
ostatnio większą ilość karetek sanitar­
nych marki „Skoda”.

W dniu wczorajszym w garażach i 
Polsk. Czerw Krzyża w Poznaniu przy! 
ul. Śniadeckich nastąpiło przekazanie 
pierwszej partii 12 karetek Oddziałom 
PCK na prowincji. Z ilości tej Gorzów 
Wlkp. otrzymał trzy nowocześnie u- 
rządzone samochody, Kalisz również 3, 
Nowy Tomyśl Gniezno i Konin po 2. 
Aktu przekazania dokopali pp. Antoni 
Stefaniak — w imieniu pełnomocnika! 
Okręgu PCK oraz Piotr Melcer —- kie- i 
równik Pogotowia Ratunkowego PCK I 
w Poznaniu.
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2 lipca
— dniem spółdzielczości
WARSZAWA (PAP). Przy Cen­

tralnym Związku Spółdzielczym powstał 
centralny komitet obchodu dnia spół­
dzielczości. Komitet ustalił, że dla pod*  
kreślenia międzynarodowej solidarno*  
ści ze spółdzielcami innych krajów, 
dzień spółdzielczości obchodzony bę= 
dzie w Polsce w roku bieżącym w ter*  
minie przyjętym dla całego świata, a 
więc w dniu 2 lipca (w sobotę).

• W poniedziałek, dnia 20 bm., o go­
dzinie 11 odbędzie się w sali starej 
stołówki zakładów H. Cegielski w Po­
znaniu przy ulicy Daszyńsk;ego 180 
publiczne posiedzenie Wojewódzkiej 
Rady Narodowej.

Porządek obrad posiedzenia obejmu­
ję między innymi sprawozdanie z 
działalności Kuratorium Okręgu Szkol­
nego Poznańskiego za rok szkolny 
1948/49 oraz sprawozdanie Wojew. 
Komisji Rolnej odnośnie działalności 
Towarzystwa Melioracji Obry, wyko­
nania planu wiosennych zasiewów i 
likwidacji odłogów, planu jesiennego 
rozdziału kredytów i nawozów sztucz­
nych, akcji ochrony roślin, przygoto­
wania akcji żniwnej oraz usprawnie­
nia wymiaru i poboru podatku grun­
towego i FOR.

Z uwagi na aktualne tematy oraz 
celem zainteresowania szerokich mas 
pracujących z pracami Wojew. Rady 
Narodowej, Prezydium Wojewódzkiej 
Rady Narodowej prosi społeczeństwo 
poznańskie o wzięcie licznego udziału 
w posiedzeniu.

i Termin ten w miastach o charakterze 
'rolniczym oraz na wsi przesunięto na
3 lipca (niedziela), by umożliwić lud*  
ności wiejskiej wzięci© udziału w uro­
czystościach.

we bloki prezentują się okazale. Za­
wierają po 36 do 48 a nawet 71 mie­
szkań, z których każde składa się z 
2—3 pokoi, kuchni, łazienki i korytarza 
o łącznej powierzchni 47 do 56 metrów 
kwadratowych. Mieszkania te zaopa­
trzone będą w centralne ogrzewanie. 
Potrzebne ciepło dostarczane będzie ru­
rociągiem z odległych o około 1300 m 
zakładów H. Cegielskiego i już wkrót­
ce rozpoczną się prace w tym kierun­
ku, aby tegoroczna zima zastała no­
wych mieszkańców przygotowanych,

W roku bież ZOR otrzyma 23 miliar­
dy zł na budownictwo mieszkaniowe w 
całym kraju, w tym 15 miliardów na 
budowę całych dzielnic i osiedli.

Mówiąc o budownictwie należy pod­
kreślić 

zwożone są obecnie cegły i inne ma­
teriały. które posłużą do przybudowa­
nia do zamku nowych skrzydeł. W gma­
chach tych znajdą pomieszczenie roz­
rzucane w różnych punktach miasta 
wydziały Zarządu Miejskiego, dzięki 
czemu ludność będzie mogła załatwić 
szereg spraw w jednym punkcie.

Przy opracowywaniu planów Poznań­
ska Dyrekcja nie zapomniała o naglą­
cych potrzebach

Teatru Wielkiego 
i Polskiego.

Trzeba wiedzieć, że z braku odpowied­
niej hali dekoracje dla Teatru Wielkie­
go malowane są na terenie b. cyrku 
...Olimpia", co jest niedogodne z kilku 
powodów. Dekoracje są przewożone 
bez względu na panującą w danym o- 
kresie pogodę co powoduje dodatkowe 
koszty, a po drugie przyczynia się do ni­
szczenia malowideł. Kosztowne deko­
racje inie mogą niszczeć i dla zlikwi­
dowania tego stanu rzeozy już w naj­
bliższej przyszłości na terenie b. szpi­
tala żydowskiego wybudowana zostanie

MTP i jezioro Maltańskie
Nie zapomniano również o terenach 

MTP, które przyciągnęły w roku bież, 
ponad 1 milion zwiedzających. Do pięk­
nych budynków ma przybyć jeszcze 
hala sportowa, ale budowa jej nastrę­
cza wiele trudności. Budowla musi być 
przystosowana do wszelkich wymagań.

Poza odbudową gmachów, wielkim 
przedsięwzięciem będzie rozbudowa je­
ziora Maltańskiego, na co Zarząd Miej­
ski przeznaczyUw roku bież 20 milj. zł. 
Dzięki temu jńż:w przyszłym roku mie­
szkańcy pobliskich dzielnie będą mogli 
korzystać z wielkiego kąpieliska o łącz­
nej powierzchni 690 tys. metrów kwa­
dratowych, wypoczywać na brzegu je­
ziora, czy zażywać kąpieli słonecznych.

Ale — jak podkreślił p, naczelnik 
Maisel — powyższe dane to zaledwie 
drobny wycinek z prac, który nie da je 
pełnego obrazu odbudowy. Należy tu

Coraz troskliwsza opieka 
nad dzieckiem kolejarza

Akcja socjalna, na którą państwo 
kładzie duż$ nacisk. została m. 
in. szeroko rozpracowana w poznań- 
sklej Okręgowej Dyrekcji Kolei Part*  
etwowych. Dowiodła tego w dużym 
stopniu m. in. odbudowa budynku 
dworcowego, w którym znalazły pomie­
szczenie tego rodzaju placówki, jak 
Izba Opieki pud Matką i Dzieckiem o- 
raz dobrze pomyślane, niestety jednak 
trochę przyciasne salki przeznaczone na 

CZYTAJCIE UJhzLkoiaaLsk*"

hala malarska, która usunie dotychcza­
sowe braki.

Jeżeli chodzi o Teatr Polski to nale­
ży wspomnieć, że istnieje projekt do­
budowania doń nowych kondygnacyj, 
na miejscu istniejącej wnęki. Miałoby 
to duże znaczenie ponieważ z braku po­
mieszczeń artyści Teatru przygotowują 
się do występów... w piwnicy.

Gmachy
Wewnątrz budowanego obecnie gma­

chu Centralnego Urzędu Skarbowego, 
mieścić się będzie wielka sala, w której 
bez błąkania się po korytarzach pu­
bliczność załatwi wszystkie sprawy.’ Bę­
dzie to bardzo ważne udogodnienie, bo 
przybywać tu będzie dziennie setki kli­
entów.

W projektach nie zapomniano o mie­
szczącym się dawniej przy al. Marcin­
kowskiego Sądzie Okręgowym. Zosta­
nie on zbudowany zupełnie nowocze­
śnie z uwagi na to, że aleje staną się 
ważną arterią komunikacyjną w kierun­
ku północ—-południe. Mówiąc o sądach 
należy wspomnieć o pracach przy od­
budowie gmachu Sądu Apelacyjnego, 
który przeznaczony zostanie na archi­
wum państwowe.

Poważnym przedsięwzięciem Pozn. 
Dyrekcji Odb. jest budowa gmachu 
agend Min. Budownictwa przy Wałach 
Zygmunta Starego, który wykończony 
zostanie najdalej do lata 1950 roku.

Znaczną część uzyskanych kredytów 
przeznaczy dyrekcja na budowę szkół. 
Jeszcze w roku bież, oddane zostaną do 
użytku szkoły w Starołece i Ratajach, 
rozpocznie się budowę szkoły zawodo­
wej przy Wałach Kazim. Wielkiego, 
bursy TPD przy ulicy Szamotulskiej, 
trwają prace przy szpitalu Diakonisek, 
Domu Akademickiego na Sołaczu, Za­
kładu Technologii Rolnej, Kuratorium. 
Zwolenników sztuk pięknych niewąt­
pliwie ucieszy wiadomość że obecnie 
opracowuje się projekt gmachu dla 
Państw. Wyższej Szkoły Sztuk Plastycz­
nych, który stanie na skrzyżowaniu 
ulic Leszczyńskiego, Solnej i" Kościu­
szki. Istnieje również projekt dobudo­
wania jednegło skrzydła do kliniki Or­
topedycznej U. P. dla inwalidów wo­
jennych i skrzydła do wytwórni protez 
ina Przemysłowej.

wspomnieć m. in. o budowie bloku Kli­
niki Ginekologicznej przy ul. Polnej, i 
pracach przy budowie wielkiego Ośrod­
ka Zdrowia przy ul. Słowackiego. Dy­
rekcja odbudowuje szereg innych gma­
chów, to samo czynią na własną rękę 
różne instytucje 5 zakłady przemysłowe, 
dzięki czemu widzimy coraz więcej no­
wych budynków.

Dyrekcja zaleca posiadane 
przedsiębiorstwom budowlanym, 
jak PPB i SPB.

SPB prowadzi właśnie m. in.

prace 
takim

SPB prowadzi właśnie m. in. prace 
przy osiedlu robotniczym na ‘Dębcu, 
buduje Dom Akademicki na Sołaczu, 
Zakład technologii rolnej, bursę TPD, 
gmach Biblioteki Uniwersyteckiej, dru­
karni uniwersyteckiej', sanatorium w 
Kowanówku, szpitalu i wiele innych.

(Ib)

stołówkę, pokój rozrywek i pokój ci- 
szy dla dojeżdżającej młodzieży.
. Istnieję jeszcze poza tym szereg fak­
tów, świadczących o zainteresowaniu 
eię dyrekcji OKP akcją socjalną. Jak się 
dowiadujemy, popularny przed wojną 
Zakład Wodoleczniczy w Miłowodach 
przekształca się obecnie na wzorowo 
prowadzone kolonie dla dzieci człon*  
ków Z. Z. K. Korzystanie z nich urno*  
żliwi się malcom przez cały rok, a 
więc i w zimie. Da to możliwość tro­
skliwego zajęcia się dziećmi wątłymi, 
potrzebującymi specjalnej opieki. Cał­
kowity koszt remontu wyniesie 32 mi­
liony zł, dotychczas zainwestowano o- 
koło 8 milionów.

Drugą godną uwagi placówką jest sa­
natorium dla plucno chorych kolejarzy 
w Chodzieży. Od dłuższego już czasu 
czyni się przygotowania mające na ce- 
lu powiększenie zakładu i udostępnię*  
nie go członkom ZZK z całego kraju. 
Warto jeszcze podkreślić utrzymywanie 
przez tutejszą Dyrekcję własnego sie*  
rocińca w Puszczykowie koło Poznania 
Mali mieszkańcy zakładu przebywają 
w nim do 14 roku życia, po czym, w za­
leżności od zainteresowań i uzdolnień, 
kierowapi są do szkół zawodowych, o- 
gólnokształcących, ewentualnie 
pracy w kolejnictwie, (g)

NARÓD WĘGIERSKI 
dążyć będzie do socjalizmu

BUDAPESZT (PAP). Nowy rząd węgierski stanął we wtorek p^zed 
Zgromadzeniem Narodowym. Wchodzącemu na salę obrad rządów# z 
premierem Dobi i wicepremierem Rakosi na czele, deputowani zgoto­
wali burzliwą owację, Po otwarciu posiedzenia przez przewodniczącego 
Zgromadzenia Olta obszerne expose wygłosił premier Dobi.

Na wstępie premier serdecznie po­
witał w imieniu rządu Zgromadzenie 
Narodowe i wyraził przekonanie, że 
z jego poparciem i pomocą rząd sku­
tecznie rozwńąże stojące przed nim 
zadania dla dobra ludu pracującego.

Przechodząc do omówienia zwycię­
stwa w ostatnich wyborach premier o- 
świadczył, że jest ono dowodem 
wzmocnienia sojuszu robotniczo-chłop­
skiego. Zwycięstwo w wyborach 
świadczy również o tym, że lud wę-

Jedziemy nad morze 
by zwiedzić

SZCZECIN. 
ŚWINOUJŚCIE 
i WYSPĘ WOLINi

Aby umożliwić Czytelnikom 
„Głosu Wielkopolskiego4* mile 
spędzenie dwóch dni nad mo­
rzem, przy najmniejszych kosz­
tach, redakcja w porozumieniu 
z „Orbisem4* organizuje w 
dniach 25 i 26 bm. zbiorową 
wycieczkę do Szczecina, Świ­
noujścia i Wolina. Wyjazd na­
stąpi w dniu 24 bm. o godzinie 
21.15 z Dworca Głównego 
Poznaniu — powrót w nocy 
bm. o godzinie 1.37.

Całkowity koszt udziału 
wycieczce wynosi 2900 zt. 
sumie tej mieszczą się koszty 
przejazdu koleją w obie strony, 
statkiem ze Szczecina do Świ­
noujścia, motorówką w obrębie 
portu i promem na wyspę Wo­
lin oraz pełne wyżywienie w 
ciągu dwóch dni i nocleg.

Zgłoszenia przyjmuje „Orbis44 
przy placu Wolności 2, codzien­
nie w godzinach od 8 do 18 do 
dnia 20 czerwca br. włącznie.
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Załoga Wytwórni Sprzętu Mechanicznego w Poznaniu 
wykonała plan 3-letni

Poważnym sukcesem może pochwalić się załoga Zakładu nr 3 w Poznaniu, 
należącego do zespołu Wytwórni Sprzętu Mechanicznego, która jak wynikło 
z przeprowadzonych obliczeń, wykonała 3-letni plan produkcyjny do dnia 31 
maja br.
Sukces ten jest tym większym, że 

produkcja w tym zakładzie jest prowa­
dzona po wojnie zupełnie od nowa i 
pracownicy własnym wysiłkiem musieli 
nadrabiać brak 
polu.

Kierownictwo 
spodziewało się 
letkiego dopiero 
wadzone jednak z dniem 1 kwietnia 
br. współzawodnictwo pracy pozwoliło 
na osiągnięcie wyników, które przeszły 
najhardziej optymistyczne przewidy­
wania. Załoga Zakładów nr 3 Wytwór­
ni Sprzętu Mechanicznego ni® poprze-

doświadczeń na tym

fabryki
planu 3-

techniczne 
zakończenia 
w czerwcu br. WprtJ 

„MARTWE DUSZE" 
na listach wybornych w Trieście
RZYM (PAP). Po raz pierwszy od,świadczeń, uprawniających do głosu*  

chwili zakończenia wojny odbyły się wanią, na nazwiska osób zmarłych lub 
w Trieście wybory radnych zarządu j znajdujących się w szpitalach dla o» 
miejskiego. W głosowaniu wzięło udział 
167 tys. wyborców tj. 86 procent miesz­
kańców Triestu uprawnionych do gło­
sowania.

„Unita", komentując przebieg wybo­
rów ©twierdzą, że administracja mia­
sta, mianowana przez Anglosasów do­
puściła się szeregu wykroczeń. Tak w 
37 okręgach wyborczych komuniści zo­
stali wykluczeni z komisji wyborczych.do
Jednocześnie wystawiono tysiące za-

gierski pragnie pod kierownictwem 
Węgierskiej Partii Pracujących budo­
wać nową, lepszą przyszłość i kroczyć 
naprzód ku socjalizmowi.

Wśród zadań stojących przed nami'
— oświadczył premier Dobi — jednym, 
z najważniejszych jest opracowanie' 
nowej konstytucji, która utrwali do­
tychczasowe osiągnięcia demokratycz­
ne i która będzie wyrazem dążenia lu­
du do socjalizmu. Nowa konstytucja 
musi również uregulować stosunki 
miedzy państwem a Kościołem. Rząd 
uważa za swój obowiązek przyśpieszyć 
porozumienie z Kościołem w duchu 
wzajemnego zrozumienia i kompromi­
su.

W dziedzinie polityki zagranicznej
— powiedział premier — rząd nasz: 
będzie w dalszym ciągu' walczył w 
obronie pokoju. W walce o pokój jed­
nym z najważniejszych źródeł naszej 
siły jest przyjaźń i pomoc Związku 
Radzieckiego — oświadczył wśród 
burzliwych oklasków premier Dobi. 
Następnie premier omówił przyjazne 
stosunki, które łączą Węgry z krajami 
demokracji ludowej i w ostrych sło­
wach napiętnował postępowanie Tito 
i jego kliki. Rząd węgierski zdaje so­
bie dokładnie sprawę z zamierzeń tl- 
towców, którzy chcą wzniecić niena­
wiść szowinistyczną, jak to robili wro­
gowie demokracji na przestrzeni dzie­
siątków lat. Jesteśmy przekonani — 
oświadczył Dobi — że niedaleki jest 
czas, kiedy jugosłowiańscy robotnicy 
i chłopi znów będą mogli decydować 
o losach &wego państwa. Są oni rów­
nież dziś zaciętymi wrogami imperia­
listycznych podżegaczy wojennych., u- 
ważają się za żołnierzy międzynaro­
dowego frontu pokoju i wraz z nam! 
szanują i miłują wielki Związek Ra­
dziecki i jego wielkiego wodza, gene­
ralissimusa Stalina.

PóT wieku
pracy zawodowej

TORUŃ (PAP). W świetlicy stocz­
ni Państwowego Zarządu Wodnego od­
była się uroczystość ku czci 48 jubilar 
tów pracy. Przewodniczący zarządu o- 
kręgowego Zw. Zaw, Transportowców 
p. Derezańskii wręczył dyplomy zasługi 
za 50 lat pracy zawodowej pp. Pawłowi 
KUmoszowi, Stanisławowi Hoffmanowi 
i Teofilowi Jaworskiemu.

stając na uzyskanych osiągnięciach 
dąży do dalszego usprawnienia pracy. 
Załoga wymienionej fabryki jest prze­
konana, że do końca roku bieżą­
cego będzie mogła dzięki uzyskanym t»- 
sprawnieniom takiej produkcji wyko*  
nać poważną nadwyżkę planu 3-letnie« 
go. (Jas)

„Do mojej młodszej 
siostry"

„Ifoefo f
nr 17 ^63

błąkanych.
Ponadto na listy wyborcze wclągnlę*.  

to osoby, które od wielu lat nie miesz- 
kają już w Trieście i brały udział w 
wyborach w® Włoszech. Osoby ta 
przybyły do Triestu specjalnymi pociąg 
gami. W tym samym zaś czasie pod 
błahymi pozorami skreślano z list wy> 
horczych setki demokratów trlesteft*  
skich.

Ostatnie wdece przedwyborcze, stwier*  
dza „Unita" wykazują jednak, że par« 
tia komunistyczna, pomimo represji 
władz okupacyjnych i pomimo zdrady 
titowców, cieszy się coraz większym 
zaufaniem triesteńskich mas pracują­
cych, któue widzą w niej swego przy*  
wódcę w walce o pokój i postęp.



Z TAJNIKÓW WARSZTATU Piołr Ściegienny
ksiądz-rewolucjonista

!

Teatr jest tematem na czasie. Jego repertuarowe i realiza­
cyjne niedomagania niepokoją ogól. Dąży się do uzdrowienia 
chorego na powojenną awitaminoz, organizmu teatralnego. Ża­
den pacjent nie miał nigdy tylu lekarzy. Zainteresowanie to jest 
objawem zdrowym i pozytywnym: z pewnym zastrzeżeniem. 
Lekarz zawodowy zna dokładnie organizm chorego, jego ele­
menty i przyczyny niedomagam Organizm teatru: — jego war­
sztat — jest dla większości zaimprowizowanych lekarzy tere­
nem nieznanym. Widz i krytyk wydają sądy na podstawie o- 
statecznego wyniku pracy: realizacji sztuki.

W związku z otwarciem w Muzeum 
Świętokrzyskim w Kielcach wystawy 
pamiątek po chłopskim działaczu rewo­
lucyjnym, ks. Ściegiennym, zamieszcza­
my poniższy artykuł:

powzięliśmy zamiar ułatwienia wU 
dzowi zapoznania się z teatrem 

przez.odsłonięcia mu tajników warszta*  
tu teatralnego. Żadne zjawisko z dzie*  
dżiny sztuki nie jest tak złożone, jak 
przedstawienie. A jego istotne walory 
i braki może ocenić i zrozumieć tylko 
ten, kto zapozna się z duszą teatru — 
z jego pracą i działaniem poszczegól*  
nych trybików i kółek jego skompliko-- 
wanej maszynerii.I. Autor i reżyser

Przed reżyserem leży egzemplarz. 
Tekst sztuki zakwalifikowanej do 
grania.

Autor dramatyczny dzieło swoje wy*  
konał. W czasie tworzenia wypełniał 
całkowicie sobą swój teatr, na razie 
teatr wyobraźni. Był nie tylko pisa*  
rzem, znajdującym właściwe słowa dla 
wyrażenia właściwej treści. Musiał 
wcielać się kolejno w każdą ze swych 
postaci scenicznych, aby każdej nadać 
właściwy charakter. Musiał być reży*  
serem, organizującym harmonijnie po*  
szczególne elementy dzieła. Nawet de*  
koratorem, bowiem akcja sztuki musia- 
ła być w pomyśle związana z jakimś 
tłem, z jakąś wizją plastyczną. Zespo­
liwszy wszystkie te różnorodne ele*  
menty, spoczął w poczuciu, że ma przed 
sobą gotowe dzieło.

Jednak to dzieło, ten egzemplarz 
sztuki w ręku reżysera jest dopiero 
pierwszym stadium pracy 
teatru.

Utwór dramatyczny, choćby był lub 
wydawał się autorowi punktem szczy*  
towym jego twórczości — osięga peł*  
nię swego wyrazu dopiero w świetle 
reflektorów scenicznych. „Sam dramat 
jest czymś niezupełnym bez teatru, 
czyli przede wszystkim bez aktora. 
Dopiero aktor ucieleśnia go, urzeczy*  
wistnia, przejmując w siebie wizję dra­
matyczną, wyrażając ją za pośrednie*  
twem swej osoby.“ „Mirski — Życie 
teatru."

Łącznikiem między dramatem i tea*  
trem, między wizją nieurzeczywistnio- 
nią a jej wcieleniem — jest reżyser. 
To kontynuator dzieła poety, to w mniej­
szym lub większym stopniu jego 
współtwórca. On to dokonuje wyboru 
aktorów, których ntożliwości odpowia*  
dają charakterowi postaci scenicznych. 
On zespala poszczególne elementy 
dzieła: słowo, ruch, światło, dekorację, 
w jednolitą całość przedstawienia 
teatralnego.

Wobec tego, dla autora i dla dzieła 
decydującą jest sprawa powierzenia 
sztuki w ręce takiego reżysera, którego 
możliwości twórcze najlepiej harmoni*  
zują z jej charakterem i atmosferą.

Istnieją bowiem różne typy reżyse*  
rów, jak różne są typy pisarzy. Aby 
odtworzyć na scenie tekst poetycki, 
reżyser winien posiadać zdolność osnu*  
wania akcji subtelną i specyficzną at= 
mosferą poezji. Nie dokona tego reży­
ser— realista, który celuje w wydoby­
waniu tzw. prawdy życiowej w całej 
jej dynamice i brutalności. Są reżyse*  
rzy — inscenizatorzy, którzy po mi*  
strzowsku operują sytuacją i grupami 
zespołowymi. Są inni, dla których sy= 
tuacja i formy wizualne sceniczne 
schodzą na plan drugi, gdyż specjał*  
nością ich jest wydobywanie psycho*  
logicznych subtelności dialogu.

Są ... raczej byli. Wojna zdziesiątko*  
wała i ludzi teatru. Nieliczna grupa 
ocalonych wartościowych sił reżyser­
skich jest dziś mniej w swych dążę*  
niach i specjalnościach zróżniczkowa*  
na. Nowe kadry adeptów reżyserskich 
uczą się dopiero swojej trudnej sztuki.

Niejednakowy jest też stosunek re­
żyserów do utworu dramatycznego.

Są tacy, którzy z pietyzmem podcho­
dzą do powierzonego sobie tekstu. Od*  
bywają przez długi czas próby „przy 
stole“ analizują z zespołem ideowe za­
łożenie dramatu i naświetlają psycho*  
logiczny rysunek ról, aby jak najwier­
niej oddać zamierzenia autora.

Innego typu reżyserzy uważają tekst 
raczej za pretekst, za podkład do wła*  
snych koncepcji. Ich nadbudówki re­
żyserskie mają na celu tworzenie lub 
podkreślenie wartości czysto teatral­
nych.

Czy tego rodzaju ujęcie wychodzi 
na dobre utworowi dramatycznemu? 
To zależy. Istnieją autorzy, którzy ma­
ją wrodzony zmysł teatralny i poczu­
cie sceny. Ci wkomponowują już w 
tekst takie bogactwo elementów tea­

tralnych, że dalsze ich rozbudowywa­
nie grozi przeładowaniem i zawale­
niem całej konstrukcji. (Nie są do po­
myślenia na przykład nadbudówki re­
żyserskie nad „Weselem" lub „Nocą 
Listopadową").

Utworem jednak, zbyt słabo nasilo­
nym nerwem teatralnym rozbudowa 
sceniczna może wyjść na dobre. Dzie­
łom dramatycznym z odległych epok, 
o treści nieraz zwietrzałej, śmiałe po­
sunięcia reżyserskie przywracają 
świeżość, wydobywając z nich ukryte 
walory.

Jakiekolwiek są możliwości i ten­
dencje reżysera, praca jego — zanim 
rozpocznie próby z zespołem — rozpo­
czyna się od intymnego sam na sam 
z rękopisem, od współtwórczego prze­
kształcenia utworu literackiego na ka­
tegorie sceniczne. Koncepcja taka 
może iść jak najdalej po linii sztuki, 
lub dążyć do dopełnienia jej braków 
i luk — istnieć jednak musi napo*  
czątku pracy. Jeśli reżyser za­
wczasu nie stworzy sobie właściwej 
kompozycji i nie uświadomi sobie sty­
lu sztuki — dalszy rozwój roboty staje 
się dziełem przypadku.

Szukamy dla Was letniska...

Itiasulickia
DYGRESJE

7 ALEDWIE PRZED KWADRAN-.
SEM pożegnaliśmy sympatycz­

nych gospodarzy nadleśnictwa w Zło­
tym Potoku, zaledwie przed kilku mi­
nutami zachwycał nas przeczysty 
szmaragd wodny jeziora i fantastycz­
ne piękno tamtejszego krajobrazu, a 
już znowu pędzimy leśną trasą obra 
mowaną girlandą kwitnącego żarnow­
ca. Pagórkowatą boczną drogą raz 
wspinamy się w górę, to znów spły­
wamy w dół, jakby w Luna Parku na 
kolejce górskiej.

Taka prosta rzecz 
ile może dać i

— motocykl, a 
jak uiniezależ-wrażeń w

Krzeczkowo. — Zobaczcie sami, co by tu można zrobić?

nia od przestrzeni, Za jednym za­
machem można się odgrodzić od ty­
siąca formalności będących często­
kroć utrapieniem podróży I co za 
ekonomia czasu! Jedziesz kiedy 
chcesz i dokąd chcesz, a dotrzeć mo­
żesz nawet tam gdzie nie dojedzie 
żadne auto. I tanio. Litr benzyny ko­
sztuje 80,— zł — cenę skalkulowano 
łącznie z podatkiem.

Mówią, że motocykl to niepraktycz­
na rzecz, że utrzymanie go kosztuje 
masę pieniędzy że najłatwiej przy 
tym środku lokomocji o wypadek 
Nic podobnego! O motocykl trzeba 
tylko dbać, jeździć z ,głową" (jak 
nasz Gienek) i nie dotykać go gdy się 
jest nietrzeźwym.

Niech więc nie zwlekają ci, któ­
rym „Motozbyt" ułatwia nabycie no­
woczesnego „latającego dywanu" 

, przez sprzedaż ratalną! Bo tylko cza­
sem spada gwiazda z nieba w postaci 
losu i tylko nieliczni mogą sobie po­
zwolić na kupno auta. Za to moto­
cykl powinien stać saę popularnym 
pojazdem ludzi pracy. Da im możli-

Równocześnie tekst dostaje się na 
stół operacyjny. Praca nad nim roz­
poczyna się od gorzkich dla autora, 
lecz najczęściej nieuniknionych skrę*  
ś 1 e ń.

Czas pisarza — czas książki — inne 
ma wymiary niż czas sceniczny. Utwór 
dramatyczny wymaga znacznie ściślej*  
szej kondensacji, niż jakiekolwiek in= 
ne dzieło. Autor nie zawsze liczy się 
z ruchem i tempem scenicznym, nie*  
zawsze też ogranicza dialog do słów 
ważnych. Często kosztem zbytnie­
go ładunku słów ubożeje treść scenicz*  
na. Teatr więc słusznie przypisuje so­
bie prawo operowania tekstem. Wcho­
dzi to na dobre dziełu, o ile operacji 
dokonują ręce umiejętnego chirurga.

Zanim jeszcze na pierwszy plan pra*  
cy teatru wystąpi najważniejszy jej 
czynnik: aktor, — autor i reżyser, 
dwóch nierozerwalnie skutych ze sobą 
w pracy pracowników teatru, często 
toczy ze sobą walkę. Na terenie tea­
tru — na własnym terenie — wygry­
wa zwykle reżyser. Nie zawsze sztuka.

Czy ta walka jest konieczna i czy 
możliwa jest zgodna i harmonijna 
współpraca obydwóch adwersarzy? 
Owszem, ale wymaga nie tylko wza­
jemnych ustępstw i kompromisów, 
wymaga wspólnej płaszczyzny f a cho= 
wego wykształcenia.

Autor dramatyczny winien rozsze­
rzyć swoje możliwości przez konkret­
ne zapoznanie się z robotą teatru i z 
jego warsztatem. Z drugiej strony — 
tylko nabywanie głębokiej kultury 
literackiej może wpoić w reżysera 
szacunek dla słowa i koncepcji twór­
czej dramaturga. Z chwilą gdy reży*  
ser poczuje się u siebie, w świecie sło­
wa, myśli i idei, a autor dramatyczny 
stanie się cząstką teatralnego zespołu, 
nastąpi między nimi przymierze.

wość częstego wypoczynku za mia­
stem, pęzwołi na uprawianie turysty­
ki, poznanie kraju i jego piękna. 
Mniej młodych ludzi będą wówczas 
gromadziły knajpy, a więcej opalo­
nych i zdrowych spotkamy poza mia­
stem, nad brzegami rzek, jezior wśród 
wspaniałych lasów, potoków i malow­
niczych wzgórz. Związki zawodowe, 
zrzeszenia sportowe, organizacje mło­
dzieżowe powinny szeroko propago­
wać 
niać

turystykę motorową, uprzystęp- 
naukę jazdy. To nip fantazja. 
6-letni przewiduje wybitny roz- 
przemysłu motoryzacyjnego

naszePolsce. W roku 1955 fabryki 
wyprodukują 25 tys. motocykli!

Z południowego brzegu — jezioro 
Niesulice widać jak na dłoni. Jest 
na co patrzeć Długa na 7 km 560 ha 
ciemno-niebieska powierzchnia wod­
na sięga linii horyzontu. Tylko wąski 
pasek granatowego lasu znaczy jej 
kres, 
wiatru fala przypomina do złudzenia 
morze, kiedy uderza o brzeg, usłany 
suchymi badylami trzciny. Wabiąco 
połyskują na niej promienie słońca 
załamując się kryształem. Jakby w 
odćhłań wodną skryły siię gwiazdy na 
dzienny spoczynek.

Nad nami pogodna, błękitna prze­
strzeń, poprzetykana białymi, kędzie­
rzawymi obłokami chmur A wokoło 
taka cisza, że nie mamy śmiałości za­
kłócić jej rozmową. Milcząc chłonie­
my to piękno natury zapatrzeni w 
wodę, to w brzeg, gdzie wiosenna 
zieleń stapia się w symfonii barw.

Z nadbrzeżnego domu wyszedł ku 
nam jakiś barczysty mężczyzna. Za- 
poznajemy się. P. Maksymilian Pisu-

Kołysana lekkim podmuchem

QSOBA PIOTRA ŚCIEGIENNEGO 
>—■ księdza rewolucjonisty jest 

specjalnie interesująca, dla dzisiejszej 
epoki — dla Polski Ludowej.

Urodzony w r. 1800 Piotr Ściegienny, 
syn pańszczyźnianego chłopa kieleckie­
go, jak mało kto zdawał sobie sprawę 
z rozpaczliwego położenia warstwy 
włościańskiej. Na ławie szkolnej nie 
szczędzili mu upokorzeń koledzy z mie­
szczańskich i ziemiańskich rodzin. A 
kiedy udało mu się osiągnąć pierwsze 
szczeble kariery biurokratycznej — 
prowincjonalne środowisko urzędnicze 
odsunęło się od niego. W r. 1827 zde­
cydował się na wybór stanu kapłań­
skiego.

Ciekawe jest, że w środowisku, w któ­
rym Ściegienny odbywał studia teolo­
giczne, nie brakło wyznawców haseł, 
jak .na owe czasy, bardzo radykalnych. 
Wśród Ojców Pijarów w Opolu Lu­
belskim znajdowali się wówczas księża, 
znani później na emigracji ze swych 
radykalnych poglądów społecznych, jak 
ks. Gacki, Tackowski, Szczyglarski i 
Pułaski. Miało to niemały wpływ na 
skrystalizowanie światopoglądu przy­
szłego działacza ludowego.

Pierwszym posterunkiem kapłańskim 
ściegiennego było Wilkołazie, w Lubel- 
szczyżnie. Praca społeczna pochłonęła 
go bez reszty. Wszystkie bolączki tu­
tejszego ludu stały 6ię jego własną u- 
dręką. Agitacja demokratyczna, sze­
rząca się w kraju i zapowiadająca wy­
buch nowego powstania, utworzenie 
Stowarzyszenia Ludu Polskiego, akcja

la i— kontroler dróg wodnych w Nie- 
suEóach ma — jak dowiadujemy się 
z rozmowy —■ zapewnionego letnika. 
Jest nim lekarz. A więc jeszcze jeden 
ważny szczegół dla spędzających tu 
wakacje, w razie, gdybyśmy musnęli 
skorzystać z lekarskiej pomocy. Ale 
tego już im nie życzymy.

Opodal, na wzgórzu otoczonym sta­
rymi świerkami oglądamy świetlicę 
pracowników nadleśnictwa. Partero­
wy, drewniany budynek wyremonto­
wano własnymi rękoma. Skromna, ale 
gustownie urządzona świetlica ma 
pogodne wnętrze, ‘ozdobione przed­
miotami z leśnego surowca. Nasz no­
wy znajomy prowadzi nas jeszcze ku 
dwu małym, typowo weekendowym 
budyneczkom położonym nieco głę­
biej w lesie. Wprawdzie są zniszczo­
ne, ale podobno zamierza się je od­
budować. Kilka osób mogłoby tu zna­
leźć wygodną przystań wakacyjną.

Leśna droga wzdłuż niesulickiego 
jeziora wiedzie nas następnie do le­
śnictwa Krzeczkowo.

— Jest!:—wykrzykujemy równocze*  
śnie z Gienkiem, gdy z bocznej drogi 
wyskakują nagle zabudowania. Dwa 
płowe psy głośnym szczekaniem o- 
znajmiają naszą obecność. Leśniczy 
p. Tadeusz Bartkowiak zaprasza nas 
gościnnie do domu ale spora porcja 
kilometrów, jaką musimy jeszcze dzi­
siaj przebyć nie pozwalh na dłuższy 
postój.

Wokoło cisza — aż w uszach dzwo­
ni. A szkoda. Wolelibyśmy usłyszeć 
radosny gwar młodzieży w okazałym, 
niezniszczonym budynku sąsiadują­
cym z leśniczówką. Nie wiadomo dla­
czego stoi pustką, choć mógłby speł­
nić pożyteczne zadanie, gromadząc np. 
jakiś obóz letni pływaków lub mło­
dzieży akademickiej. Gienek robi 
więc zdjęcie pustkowia.

Zobaczcie sami, co by tu można 
zrobić? Budynek ma obszerną, krytą 
werandę i pokoje na piętrze. Naprze­
ciw jego frontowe’ ściany w cieniu 
leśnym ustawiono stoły i ławy, zaś 
kilkaset metrów dalej na brzegu je­
ziora wybudowano trampolinę. Ale 
wszędzie tu głucho. Dlaczego? Nie 
brak nam przecież zmysłu organizacyj­
nego, nie brak młodzieży której po­
trzeba wypoczynku Wołamy więc: w 
Krzeczkowie jeszcze w tym sezonie 
należy otworzyć ośrodek sportowo- 
wypoczynkowy!

Gienek naciska gaz. Pełną „parą" 
22 koni gnamy szosą w kierunku na 
Łagów. Towarzyszy nam dobry hu­
mor i włóczęgowska piosenka:

A więc adieu, w świat ruszamy 
dziś znów

Szukajcie nas tam, gdzie zachodzi 
nów,

JÓZEF TUŁASIEWICZ 

spiskowa na terenie Królestwa Polskie­
go, Galicji i Wielkopolski — dodawały 
mu otuchy, napawały nadzieją, że uda 
się mu zrealizować główne pragnienie 
całego życia, wziąć czynny udział w re­
wolucji, która przyniesie masom pełną' 
wolność.

Powszechnie przypisywana ks. Ście­
giennemu tzw. „Złota książeczka", czyli 
„Bulla Grzegorza XVI papieża ludu pol­
skiego", zawarła w sobie bojowy zew 
do rewolucji, ułożony w formie fikcyj­
nej bulli papieskiej.

Ks. Piotr Ściegienny przy pracy — 
portret kredką Włodzimierza Tade­

usza Ściegiennego

r. w Kraj<nie u 
masowy i nie- 
wiec chłopów.

Ściegienny zwalczał zawsze pogląd, 
że urodzenie w niewoli, głód, zimno, 
ciemnota pochodzą z woli Bożej, że są 
złem zesłanym przez opatrzność. „Żli 
ludzie — pisze w „Złotej książeczce" 
— odebrali wam wszystko, zrobili was 
niewolnymi, przymuszali pracować dla 
nich, odebrali wam sposobność oświe­
cenia rozumu i doskonalenia pamięci, 
zubożyli was przeto i uczynili nieszczę­
śliwymi". Ściegienny uważał, że obo­
wiązkiem człowieka jest powstać czyn­
nie przeciw krzywdzie, przeciw zmowie 
ciemiężycieli, cierpliwie bowiem znosić 
ten los i— to znaczy pomagać nieprzy­
jaciołom.

Powodzie, rewolucje, epidemie, krwa­
we zaburzenia śląskie, coraz częstsze 
bunty włościan rosyjskich w odległych 
guberniach cesarstwa — tworzyły w 
tym czasie dbgodny klimat dla ruchu 
rewolucyjnego. Ks. Ściegienny nawią­
zuje kontakt z przywódcami konspira­
cyjnymi Warszawy, Lublina i Radomia. 
Sam obejmuje okręg kielecki, prowa- 
dząc tam ożywioną agitację i organi­
zując zbiórkę broni.

24 października 1844 
stoku Łysicy odbył się 
dość zakonspirowany 
Celem wiecu było przygotowanie zbrpj. 
nego wypadu. Niestety, akcja zakoń­
czyła się katastrofą: zdrada, równocze­
sne aresztowania w Kielcach, Warsza­
wie i Lublinie, wzmocnienie załóg woj­
skowych i kompletne rozbicie łączności 
kół rewolucyjnych.

Aresztowano również i ks. Ściegien­
nego. Przeszło ćwierć wieku trwało je­
go zesłanie w dalekich katorgach Ner- 
czyńska i Aleksandrowska. Nie zała­
mał się jednak, był stale aktywny. 
Świadczą o tym próby zorganizowania 
najbliższego otoczenia zesłańców w fa- 
lanster socjalistyczny i wydatna pomoc 
niesiona rodakom w czasie przymuso­
wego pobytu w Permie.

Do Polski ks. Ściegienny wrócił w r. 
1871. Przez dalszych 12 lat był zawie­
szony w prawie wykonywania obowiąz­
ków kapłańskich. Pozbawienie kontak­
tu z ludem dla człowieka czynu, które­
go treścią życia była służba społeczna, 
stało się ciężką udręką. Dobiero pod 
koniec życia,, w r. 1883, oobyła się 
wstrząsająca dla starca uroczystość 
przywrócenia mu praw kapłańskich.

Zmarł 6 listopada 1890 r. Do ostatniej 
chwili niemal studiował, pisał własne 
uwagi i spostrzeżenia (z których naj­
ciekawszymi są jego rozważania nad 
przyczynami upadku Polski) i kontak­
tował się z przywódcami ruchu ludo­
wego i socjalistycznego. (a, g.)

kolejowym
DOMEM KULTURY

Pawilotn Komunikacji, wzbudzający 
ogólny zachwyt zwiedzających Między­
narodowe Targi Poznańskie przekształ­
cony zostanie w najbliższym czasie na 
Dom Kultury Kolejarza. Jak się dowia­
dujemy. poczyniono już pewne kroki, 
mające na celu ustawienie sceny i przy­
gotowalnie pawilonu do jego nowej roli.

(g)
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Ciasno jest dziś w Przylepkach

effoć tBwaj gospodarce

Każda szkoła rolnicza ma oprócz in« 
tematu i innych urządzeń, koniecznych 
dla nauczania na miejscu większej li’ 
czby młodzieży — gospodarstwo rolne. 
Nie inaczej jest w Przylepkach. Jedy> 
nie wielkość gospodarstwa i jego na« 
stawienie mogą się różnić w poszczę’ 
gólnych uczelniach tego rodzaju.

Nazwa jako symbol
Przylepki liczą dokładnie 63 ha ob­

szaru, w tym m. in. 43,1 ha gruntów or­
nych, 9,2 ha parku; 3 ha łąki; 0,5 ha sa­
dów i ogrodów oraz 0,25 ha wikliny. Do 
1 lipca 1946 r. szkoła prowadziła cały 
majątek, to znaczy obszarem była bo­
gatsza, później jednak znaczną część 
ziemi i budynków przejęły PNZ. Dlate­
go ciasno jest dzisiaj w Przylepkach, 
choć dwaj gospodarze dzięki umiejęt­
nemu ułożeniu wzajemnych stosunków 
żyją w sąsiedzkiej zgodzie.

Dawną stajnię uporządkowano w u- 
biegłym roku. Spotykamy tu w porzs 
obiadowej trzy konie robocze ora^ 2 
źrebaki. Krów dojnych gospodarstwo 
liczy 15, przy czym przeciętna mlecz­
ność wynosi 12 litrów dziennie na kro­
wę (zimą było 44 litrów), ale za to za­
wartość tłuszczu przekracza 3,5 procent., 
W oborze jest także jeden starszy! 
przedstawiciel „płci męskiej" i jeden 
młodszy — razem 2 buhaje. z

Interesuje nas mieszczący się na po­
dwórzu specjalny kryty zbiornik na 
gnojówkę (dla ciekawych, którzy chcą 
szczegółów podaję wymiary: 4 m (głę­
bokość) na 6 m (szerokość), na 8 m 
(długość). Stąd w razie potrzeby pompu­
je się zawartość do beczkowozu. PrzecJ 
oborą — na wolnym powietrzu widnie­
je ułożony w (długie „sterty" obornik. 
Nie trzyma go się pod krowami, a od 
razu wywozi. Co pewien czas mierzona 
jest temperatura „wnętrza". Pięknym? 
silosami dla kiszonek, które posiadają

Szaber sie nie udaT
Leon Plichta, ogrodnik z Kalisza 

(Wodna 3) i Zygmunt Woźnicki( ślusarz 
z Grodźca pow. Konin wybrali się w 
lutym br. do Wrocławia na szaber. Pli­
chta kupił tam od nieznajomych ludzi 
większą ilość różnego rodzaju mebli 
oraz pianino. Chcąc towar przemycie 
do Kalisza, zaangażowali szofera Ma­
riana Marca z Wrocławia ( ul. Walecz­
nych 23) i załadowawszy meble na .sa­
mochód ciężarowy, udali się w drogę. 
Szaber byłby się niewątpliwie udał, 
gdyby pizy wjeździe do Ostrowa nie 
zepsuł się samochód, którym zajęła się 
milicja zabezpieczając meble, a „sza 
browników" osaazając w areszcie.

Sprawa ta była przedmiotem rozpra­
wy przed Sądem Okręgowym w Ostro­
wie i w jej wyniku skazani zostali: 
Leon Plichta na 8 miesięcy więzienia i 
5000 zł grzywny Zygmunt Wożnicki 
jako pornocuik Plichty na 6 miesięcy 
więzienia i 1000 zł grzywny, a Marian 
Marzec z.a przewóz mebli 6woim samo­
chodem na 7 miesięcy więzienia i 2000 
zł grzywny, (md)

Bloki mieszkalne z ogródkami 
budować będzie Ostrowska Spółdzielnia Mieszkaniowa

W Ostrowie daje się odczuwać co­
raz większy brak mieszkań. Wpraw­
dzie liczba ludności nie wzrosła w sto­
sunku do lat przedwojennych, jednak­
że setki rodzin robotjniczo-rz;emieśłni- 
czych wyszły z niezdrowych mieszkań 
suterenowych i zajęły mieszkania ta­
kie, jakie przysługują każdemu czło­
wiekowi pracy. Zaistniała zatem po­
trzeba budowania nowych mieszkań.

Ostatnio powstała w tym celu Spół­
dzielnia Mieszkaniowa, która zapewne 
w 6-letnim planie inwestycyjnym po­
prawi stosunki, bowiem ma zamiar bu­
dować bloki mieszkalne, przy których 

„ będą ogródki.
Dotychczas istniały w Ostrowie 3 

spółdzielnie mieszkaniowe, a miano­
wicie: Urzędnicza Spółdzielnia Miesz­
kaniowa, Spółdzielnia Osadnicza i 
Spółdzielnia Mieszkaniowa. Te 3 spół­
dzielnie połączyły się w jedną potęż­
ną spółdzielnię pod nazwą: „Ostrow-

Ratując brata,sam utonął
W czwartek, dnia 9 czerwca br. ką­

pali się w Warcie w pobliżu miasta 
Śremu dwaj bracia Nowakowie. W pew­
nej chwili młodszy brat dostał się ma 
głębinę i zacząi tonąć. Starszy brać je­
go Marian, pośpieszył mu z pomocą 
ale widocznie sam nie umiał dobrze 
pływać, gdyż został przez młodszego 
wciągnięty pod wodę.

Młodszego uratował kąpiący się w 
pobliżu gimnazjalista Majorczyk. Starszy 
utonął i znaleziono go dopiero po 20 
minutach. Przywołany lekarz mógł tyl­
ko stwierdzić śmierć.

Wypadek, który jest pierwszym w 
iym sezonie letnim, powinien być o- 
strzeżeniem dla rodziców aby nie po­
zwalali dzieciom kąpać się w miejscach 
niebezpiecznych i nie przeznaczonych 
do kąpania, (jh)

żyjq w sąsiedzkiej zgodzie
betonowe pokrywy dzieli się szkoła z 
PGR«em.

W hodowli świnie zajmują jeszcze 
stosunkowo nikłe miejsce, gdyż stan 
ich wykazuje zaledwie 5 sztuk. Pamię­
tać trzeba, że wszystko zaprowadza się 
tu od nowa, a na przychówek zawsze 
trzeba czekać.

Zostało nam jeszcze pole
Rzuciliśmy dość dokładnie okiem na 

narzędzia, budynki i te własne i te 
„cudze", ale ponieważ piszemy tylko o 
szkole, część PGR--owską wyodrębnia’ 
my — na później. Jaśniejsze plamy na 
dachach oznaczają, że dokonano re­
montu i zapowiadają dalsze konieczne 
poprawki. Z podwórza, razem z admini­
stratorem, dyrektorem szkoły i rolni- 
kiem w jednej osobie idziemy w pole.

Żyta, jak wszędzie — bardzo piękne, 
to samo lucerna, zielonki... Także i łąka 
jest uprawna. Lustracja pól wypadła 
nader pomyślnie. Choć nie jestem za- 

1 wodowym rolnikiem potrafię jednak 
dostrzec rękę kochającego gospodarza. 
I to gospodarza, który umie kalkulo­
wać.

Chcąc czytelnikowi pozostawić w pa­
mięci wyraźny obraz Przylepek od stro­
ny pól i inwentarza powiedzieć trzeba, 
że gospodarstwo posiada kierunek ho-- 
dowlano-rolniczy, że płodozmian jest 7- 
połowy z koniczyną i lucernikiem. Sło­
wo „hodowlany" postawiliśmy na pierw­
szym miejscu, gdyż ambicją szkoły i zre­

sztą jej konkretnym planem jest zwięk­
szenie stanu krów dojnych do 20 juz 
na następną zimę. Obecnie odstawia się 
do mleczarni 175 litrów mleka dziennie.

„...a gęb do żywienia sporo"
Oprócz robotników stałych pracują 

w Przylepkach robotnice sezonowe. 
Przyjechały tu z Krakowskiego i Rze­
szowskiego, bo w licznych rodzinaich 
ciasno i nie zawsze łatwo o zarobek. 
Na okres intensywnych prac trzeba 
czasem pojechać i w „cudze" strony.

—’ U mnie w domu jest 7 osób ra­
zem z rodzicami — mówi jedna z nich, 
Maria Gofron. — Gospodarka niewiel­
ka a „gęb" do żywienia sporo. Tak sa­
mo u Tobołówny jak i u Br. Doboszów- 
ny.

Wszystkie oprócz mieszkania i obia-

Co mctly Kazio wie o Bułgarii
a Marysia o bitwie pod Maratonem?

wiejskiej szkółce w pow. kępińskimZ wizytq w
W małej wiosce powiatu kępińskiego 

otoczonej lasami (powietrze wspaniałe, 
anf jednego .wypadku gruźlicy) zwraca 
siadłość dawnego właściciela ziemskie 
dzieci z Rzetni.

W parku utrzymanym wzorowo znajdu­
je się wiele kwiatów, a wśród nich na 
pierwszy plan wysuwa się piękny wo­
dotrysk. .Wodę do niego dostarcza znaj­
dująca się w głębi turbina powietrzna.

ska Spółdzielnia Mieszkaniowa", która 
liczy ponad 500 członków. Połączenie 
nastąpiło w obecności dyrektora Zw. 
Spółdzielni p. Dewora z Poznania.

Nowowybrany zarząd jak i Rada 
Nadzorcza poczyniły już pierwsze kro­
ki w kierunku zdobycia gruntu pod 
budowę oraz odpowiednich funduszów 
na jej zapoczątkowanie, (md)

Gwardia (Wieluń) w Jarocinie
W czwartek, dnia 16 czerwca br. o 

godz. 16,30, odbędzie się na boisku 
„Polonii" obok koszar w Jarocinie, cie­
kawy mecz piłki nożnej pomiędzy mi­
strzem ,,A" klasy Częstochowskiego O- 
kręgu Związku Piłki Nożnej — ZS 
„Gwardia" Wieluń a ZS „Kolejarz" KS 
„Polonia" Jarocin.

Powyższy mecz budzi wielkie zainte­
resowanie wśród miejscowych sympa­
tyków 6portu piłkarskiego.

W przedmeczu spotkają się miejsco­
wi juniorzy z kolegami KS „Polonia" 
Leszno.

Od Administracji
Listonosze przystąpili już do 

zbierania prenumeraty „Głosu 
Wielkopolskiego" na mieś, li­
piec br.

Cena prenumeraty miesięcz­
nej wynosi 135 zł bez jakich­
kolwiek dalszych opłat i bez 
obowiązku dodatkowej opłaty 
za abonament innych pism.

W przypadku wyjazdu na ur­
lop przesyłamy pismo pod po­
danym nam adresem. 

dów otrzymują .dniówkę w gotówce 
Twarze uśmiechnięte i opalone 
wiadają reszty.

dopo-

Przy-
rzecz

Postscriptum
Na tym chciałbym reportaż z 

lepek skończyć. Ale — jedna 
zmusiła mnie do zastanowienia. Tuz 
przy 'domu mieszkalnym zauważyłem 
tabliczkę z napisem. Gdy przyjechałem 
było napisane: „siane, nie deptać!" 
Gdy zabierałem się do wyjazdu i ko­
nik zaprzężony do dwukółki czekał 
przed gankiem — ku memu zdziwieniu 
na tabliczce pozostało tylko słowo: 
„deptać". Przykra jest taka ludzka zło­
śliwość. Ten, kto to zrobił, powinien 
się mocno zawstydzić.

Stefan Słoniński

Ponad 1200 dzieci i młodzieży 
wyjedzie na zasłużony wypoczynek

Kępno. W pełnym toku są przygoto­
wania placówek dla dzieci i młodzieży 
a powiatu kępińskiego, celem umożli­
wienia im przyjemnego i zdrowego 
spędzenia wakacji letnich.

Hufiec harcerski zabiera 325 mło­
dzieży męskiej i żeńskiej do Suchacza 
koło Elbląga, gdzie przebywać będą 
przez lipiec. Powiatowa Komisja Wcza­
sów Letnich organizuje w Białym Ka­
mieniu pod Wałbrzychem woj. wro­
cławskie kolonie dwuturnusowe dla 
250 dzieci miast i wsi z całego powia­
tu. Powiatowa Komisja Akcji Socjal­
nej przy PRZZ urządza dla dzieci z Kę­
pna i dla 50 z województwa Ibiałostoic- 
kiego kolonie w Ustroniu koło Opato­
wa, gdzie w pięknym lesie sosnowym 
spędzą w dwuch ' grupach miesiące li­
piec i sierpień.

Liga Kobiet w tym roku zajmie się 
półkoloniami w Kępnie dla 100, a w 
Ostrzeszowie dla 60 dzieci młodszych.

Specjalną troską zostaną otoczone 
dzieci wiejskie w dziecińcaich w Las­
kach, Łęce Opatowskiej, Siemianicach, 
Rakowie, Opatowie, Godziętowach i 
Doruchowie. Około 300 dzieci poniżej 

1 8 lat znajdzie w tych punktach opiekę

Rzetni, położonej w pięknej okolicy 
warunki zdrowotne idealne, nie ma 
uwagę duży park z pałacykiem — po- 

go. Obecnie w pałacyku tym uczą się

Niedaleko turbiny otoczony drzewami 
mieści się staw, obecnie już zarybiony. 
Nie zapomniano także i o ogrodzie wa-- 
rzywnym.

Kiedy z kierownikiem szkoły p. Wie- 
rzowieckim zwiedzamy jasne i czyste 
sale szkolne i urządzenia jak np. ła- 
zienkę z wanną i natryskiem odnosimy 
Ib. miłe wrażenie.

Wchodzimy do klasy VI. Wszystkie 
dzieci, z chwilą naszego wejścia wsta-- 
ją i witają nas chóralnym „dzień do­
bry". Zabawiamy się w pedagogów i 
stwierdzamy z dużym zadowoleniem, że 
wiadomości chłopców i dziewcząt 12- 
i 13-letnich są naprawdę duże. Na py­
tanie, co może nam opowiedzieć o Buł­
garii — mały Kazio bez zająknienia 
wskazuje na mapie jej położenie i wy­
mienia dokładnie nazwy portów, stoli­
cę, produkcję oraz informuje nas, że 
Bułgaria jest jednym z państw demo­
kracji ludowej.

Następnie Marysia opisuje nam woj­
nę grbcko — perską, a szczególnie bit­
wę pod Maratonem, przy czym wie, że

Wyróżnienie rzemieślników- artystów 
na wystawie ostrowskiej

W ostatnich dniach odbyła się w 
Publicznej Średniej Szkole Zawodowej 
nr 1 w Ostrowie wystawa prac i ry­
sunków, wykonanych przez uczniów 
rzemieślniczych z działu metalowego, 
drzewnego, odzieżowego, dekoracyjne­
go i spożywczego. Największą liczbę 
eksponatów wystawił uczniowski ze­
spół metalowców. Na wyróżnienie za­
sługuje pięknie wykonany tapczan i 
stolik do radia, a dalej doskonałe wy­
roby cukierników i wędlimiarzy. Poza 
tymi eksponatami oglądać było można 
bardzo dobrze wykonane rysunki za­
wodowe.

Wystawa dała obraz wysokiego po­
ziomu nauczania w tej szkole, gdzie 
kształcą się przyszli rzemieślnicy. Zo-jtystyczne ku czci wielkiego mistrza 
stały również wydane nagrody dla wy- słowa — Adama Mickiewicza. Z górą 
różniających się uczniów i tak: pierw-(92 wieczornice zostały wypełnione re- 
szą nagrodę otrzymał Kazimierz Głu-.feratami na temat życia i twórczości 
szak za wykonanie oprawy do nożyc A. Mickiewicza. Inscenizacje, recyta- 
tokarskich, drugą przyznano Stanisła- j - - - -
wowi Katarzyńskiemu za przyrząd do śpiewy oddały w żywych barwach 
rozszerzalności liniowej i trzecią — 
Dobrowolnemu za obcęgi kombinoiwa-

PIĘKNO
Ziemi Wielkopolskiej

Niedaleko szosy Śrem — Dolsk cią-i 
gnie się piękne Jezioro Grzyirrsławskied 
Szczególnie uroczy jest zakątek tego 
jeziora w pobliżu Pinki, uwidoczniony 
na zdjęciu. W miejscowości lej, dzieci 
spędzają corocznie czas na koloniach 
letnich. Również i w tym roku Inspek­
torat Szkolny planuje umieścić w Pince 
około 50 dzieci.

(Fot. Jan Horowski — Śrem)

'stycznych wzięli udział p. H. Korf-Ka- 
'wecka, Chór „Moniuszko", młody pia» 

• ^Unista Raczkiewicz oraz uczniowie Pod- 
^stawowej Szkoły nr 43, popisujący 
) zespołowymi tańcami.
’ *

/ Władysława Rożek, ul. Grobla 8 
. K 9, popełniła samobójstwo, trując się 

zem świetlnym.

się

m. 
ga­

wyżywienie, a rodzicom umożliwi ®ię> 
spokojną pracę w okresie^pilnych ro-jj 
bót polnych. I

Dla dzieci robotników poznańskich'] 
ze Szkoły Podstawowej nr 20 z Pozna--1 
nia Inspektorat Szkolny przeznaczy^ 
najlepszy obiekt w Rzetni, gdzie 86. 
dzieci nabierze nowych sił do dalszej 
pracy po wakacjach.

Do prowadzenia kolonii w charakte-G - • - . . .
rze kierowników-wychowawców zgło=^ J^owski p 
siło się 51 osob, które zostały przeszko­
lone na 45-godzinnym kursie. Nadto 
przeszkala się osobno praktykantów ze 
szkoły handlowej na księgowych, oraz 
personel gospodarczy i kucharki.

Nad wszystkimi placówkami wczaso-i 
wymi będzie czuwał Inspektorat Szkol-’ 
ny i Powiatowa Komisja Wczasów Let­
nich, dostarczając im pomocy finanso­
wej, w naturze oraz dobrany personel] 
wychowawczo-gospodarczy. Opiekę hi=< 
gieniczno-lekarską zapewnił Woje=i 
wódzki Wydział Zdrowia przez dostar-G , ., _ , ,
ozenie apteczek, higienistek i jednego 
lekarza objazdowego. Natomiast za- , ... «
miejscowe punkty będą korzystały z 
pomocy lekarskiej u lekarza umówio- 
nego. (Dżin) ■

z polskich poetów opisał tę bitwę Kor­
nel Ujejski.

Dowiadujemy się dalej o obchodzo­
nej niedawno 150 rocznicy urodzin A- 
dama Mickiewicza, a jeden z uczniów 
i jedna z uczennic deklamują nam jego 
wiersze pt.: „Przyjaciele" i „Golono 
strzyżono".

Dzwonek wywołuje na główną przer­
wę, w czasie której każde z dzieci o- 
trzymuje śniadanie, składające się z 
pieczywa i mleka względnie smacznej 
i pożywnej zupy.

Postawienie szkoły na odpowied­
nim poziomie — to główna zasłu­
ga p. kierownika Wierzowieckiego, 
który nie ogranicza się do pracy w szko­
le, ale udziela się również społecznie 
montując m. in. ludowy zespół arty­
styczny, który wystąpi niedługo publi­
cznie, na scenie miejscowego Domu Lu­
dowego.

Szkoła odczuwa jeszcze dotkliwy 
brak podręczników przyrodniczych oraz 
dostatecznej ilości sił nauczycielskich. 
Jest to sprawa nagląca, gdyż do egko- 
ły mają przychodzić na naukę również 
dzieci z okolicznych wiosek.

W tym roku w czasie wakacji zostanie 
zorganizowana na terenie szkoły ko­
lonia dla dzieci. (Hof) 

ne. Wyróżnieni zostali również ucz­
niowie: Kazimierz Szewczyk, Marian 
Bodyl, Franc i Celner.

Do komisji sędziowskiej, oceniającej 
wystawiane prace należeli: pp. prze­
wodniczący Okręgowego Związku Ce­
chów — Stefan Chleboś, Sylwester 
Poprawa, Edward Niełacny, Franciszek 
Ziółkowski i Wacław Łuczak.

Wystawa cieszyła się dużą frekwen­
cją zwiedzających, (md)

KĘPNO -
Rok mickiewiczowski. Wszystkie 

nieomal gromady i miasta w powiecie 
kępińskim zorganizowały imprezy ar- 

cje i deklamacje jego utworów oraz 

wielki wkład poety w dorobek kultury 
polskiej. (Dżin)

kronika
CZERWIEC

Piątek
Marcjana

Drogomyśla

Słońce wsch.: g. 4.29 
zachodzi: g. 21.17

Księżyc wsch.: g. 1.03 
zachodzi: g. 11.23

POZNAN
TEATRY

Wielki o cjodz. 19 „TOsca" Pucciniego. 
Polski o godz. 19.30 „Klub Kawalerowi 
Nowy — o godz. 19.30 — „Pan Jowialski

A. Fredry. „
Komedia Muzyczna — o godz. 20 — „po­

rwanie Sabinek" Schoentana. ,
■ Aktora i Lalki — o godz. 18 „Rycerze 
'radości" — Cwojdzińskiego.
• Kameralny (TPŹ) — o godz, 19.30 „Mąż 
u. grzeczności" Ruszkowskiego.

KINA
; Apollo — „Zielone lata" o godz. 15.30, 18 

i 20.30; Bałtyk — „Zbieg z Dartmoor" o g. 
17 19 i 21; Muza — „Obywatel Kane" o 

Lodź. 15.30 18 i 20.30; kialto — -„Guraml- 
'szwilli" o godz. 16, 18 i 20; Warta — Aktu­
alności nr 25 — o godz. 10, 11, 12 i 13; o 
jgodz. 15.30, 18 i 20.30 „Niecierpliwość ser-

i Seanse awangardowe w kinie „Bałtyk" — 
w sobotę o godz. 15 i 23, w niedzielę o g. 
11 i 23 film amerykański „Wielka nagroda' .

NOWY SZTANDAR 
POZN. T0W. MUZYCZNEGO

Odbyło się ostatnio uroczyste zebra­
nie P. T. M., na którym dokonano od­
słonięcia nowego sztandaru, ufundowa­
nego ze składek członków i sympaty­
ków. Wręczono dyplomy honorowe za­
służonym członkom i to z a 50-letnią 
działalność pp.: J. Kręgielskiemu i J. 
Pędowskiemu, a za 25=letnią działalność 
pp.; Marii i Adamowi Ciechońskim, M.

‘ ‘ * " . . '1 ' ”■ Maćko­
wiakowi, F. Mikołajewskiemu i W. Pa1 
taiasowi.

I *
, Polskie Towarzystwo Krajoznawcze 
! (ul. Mickiewicza 3, m. 7) organizuje 
I wycieczkę na Podhale w czasie od 2 do 
jlO lipca br. W programie: Babia Góra, 
(Pieniny i 6pływ łodziami Dunajcem.
i *
i Z okazji Kongresu Zw. Zaw. odbyła 
tsię akademia zorganizowana przez Z. 
Z. Prac. Spółdzielczyich. Słowo wstępne
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Oddział Redakcji i Administracji: 
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Otworzona w styczniu br. Miejska 
Biblioteka Publiczna (przy ul. Wolno­
ści 2) powiększa z dnia na dzień księ­
gozbiór i zdobywj coraz więcej czytel­
ników. Gdy przy otwarciu biblioteka 
posiadała 867 książek i 298 czytelni­
ków, to pod koniec maja br. liczba to­
mów wzrosła do 1809, a liczba czytel­
ników do 650. Na 35 tysięcy miesz­
kańców jest to biblioteka stanowczo 
za mała i Zarząd Miejski winien przy­
stąpić jak najwcześniej do jej zwięk­
szenia. Dla orientacji podajemy, że w 
miesiącu maju przeciętna dzienna frek­
wencja w bibliotece wynosiła 125 o- 
sób.

Powiatowa Rada Sportu Wiejskiego 
przy Powiatowym Związku Samopomo­
cy Chłopskiej komunikuje wszystkim 
sportowcom wiejskim, że jedyną orga­
nizacją sportową na wsi są Ludowe 
Zespoły Sportowe, zarejestrowane w 
gminnych, powiatowych i wojewódz­
kich Radach Sportu Wiejskiego. We 
wszystkich rozgrywkach na terenie 
poszczególnych gromad czy gmin mo­
gą brać udział tylko zawodnicy zare­
jestrowani w Ludowych Zespołach 
Sportowych. /

Nowe współzawodniczki pracy. W 
Poznańskich Zakładach Przemysłu O- 
dzieżowego — Oddział w Ostrowie — 
rozwija się współzawodnictwo indywi­
dualne. W miesiącu maju następujące 
nracownice osiągnęły najwyższe prze­
kroczenie norm: maszyniarka Pelagia 
Matczak — 142 proc., Teresa Wojta- 

— NI proc, i Helena Bogalka — 
110 proc. Ta ostatnia otrzymała już 
w ubiegłym, roku dwie nagrody za 
przodownictwo w pracy. Jeżeli cho­
dzi o ręczniąrki, to wyróżniły się: Zo­
fia Zachulska — 123 proc, normy i 
Władysława Zakręt 122 proc.

23 chłopców pojedzie do Rydzyny. 
Kuratorium Okręgu Szkolnego Poznań­
skiego^ organizuje w 9 punktach woj. 
poznańskiego kolonie dla dzieci z za­
granicy. Na koloniach tych będą rów­
nież dzieci tutejsze, — najlepiej wy­
chowane, odznaczające się wyższym 
noziomem umysłowym i wiedzą. Zor­
ganizowana bedzie m. in. 7-tygodnio- 
wa kolonia dla dzieci z zagranicy w 
Rydzynie pod Lesznem. Koszty pokry­
je Państwo. Na kolonię do Rydzyny 
wyjedzie z Ostrowa 23 chłopców, — 
uczniów szkół podstawowych. Udział 
w tej kolonii będz:e dla delegowa­
nych chłopców nagrodą za ich pilną 

Ipjacę w ciągu roku szkolnego, (md)STRONA 4 Nr 163 AB CD



najdroższa mateczka, ^buK^Uwa,"//.23 

z Greckich

FLORENTYNA OSIŃSKA
przeżyć? lat° 6?°W ttańcU wielkopolskim

Pogrzeb odbędzie sie w u. i. -17 czerwca o godz i# 7 15^ IMtek, dnia
Dębcu. ? kaplicy cmentarnej na
ściSeaśST'MtSaa^Pfrawic>na etanie w ko. 
25 czerwca ó gX 9 W sobote*-  ^ia

o czym zawiadamia
w Słi/^bokim smutku pogrążona

Pw’?9r\U1- Grr*«gera  6 -*10"*
GdtS°^ś<fnr°SnO O<3rZańskłe’ Brodnica,

Wszystkim, którzy oddali ostatnią przysługę 
^SXNh,A”ei

Z kancelarii Państwowej Szkoły Powszech­
nej dla Dorosłych nr 2 w Poznaniu, ul. Ber- 
wińskiego 2/4 skradziono przy włamaniu pie­
częć ■ urzędową — dużą, okrągłą, metalową — 
z godłem państwowym i napisem: Państwowa 
Szkoła Powszechna dla Dorosłych nr 2 w Po­
znaniu.

Wszelkie 
Państwowe 
fikowanie 
świadczeń zaopatrzonych powyższą pieczęcią 
z kierownictwem wyżej wymienionej szkoły. 
(Nr telefonu 69-38). 6a-116

Zakłady Naukowe oraz Instytucje 
i Społeczne uprasza się p identy- 
przedkładanych świadectw i za-

Pryw. Koed. liceum Drogistowslrfe 
w Poznaniu, ul. 27 Grudnia 10 
(z prawami szkół państwowych)

PRZYJMUJE
młodzież po małej maturze i ukończ, kl. 9a. 

Egzamin wstępny 28 czerwca rb. o godz. *.
7737

mm a aaaaaaa manmimm IJWMIWW.'

marmurowe 
wszelkich pomiarów, 
grubości i kolorów — 
mensy kościelne - Me­
chaniczną obróbka. — 
Nikodem Drzewiecki 

Poznań, Al. Pułaskiego 
nr 2 — Tel.46-44.

F1063

LOSY • A. GRABARKIEWICZ
W WIELKIM WYBORZE Poznań, ul. Armii Czerwonej nr 2
Ciągnienie klasy ll-giej 56-fej Loterii od 17—20 czerwca br. ołó 1

KUPISZ W ZNANEJ KOLEKTURZE

B5
E£SM

z Pospieszyńskich

m KażmiersKiei 
za okązaraą nam życzliwość i współczucie w 
st^apm>1-U naszym, Wielebnemu Duchowień­
stwu, Przyjaciołom, Znajomym i Współpraco­
wnikom. oraz za złożone kwiaty i wieńce k - 
damy najserdeczniejsze

Bóg zapłać!
W smutku pogrążeni

mąż, rodzeństwo I rodzina
Potenań, ul. Słoneczna 5. P3814

JA.

GIMNAZJUM PRZEMYSŁOWE W LUBONIU 
ogłasza wpisy do kl, I (wydział chemiczny i mechan.) 

Wymagane dokumenty:
a) świadectwo ukończeni*  kl. VII'szkoły podstawo­

wej,
b) zaświadczenie pacy rodziców
c) metrykę urodzenia,
d) świadectwo lekarskie 
wraz z wnioskiem do Dyrekcji 
składać w sekretariacie szkoły 
południowych do 28. VI. 49 r.

Egzamin wstępny odbędzie się 30. VI., 1. i 
br. od godz. 8.

Duży magazyn
biura, bocznica (wy­
łączone) sprzedamy 
lub wydzierżawimy. 

Oferty Biuro Ogłoszeń 
,,PAR“ Poznań, Ra­
tajczak*  7, dla 6,226.

p3827

Ogłoszeń e
Wojewodą Poznański 

decyzją nr A. C. II. 
7/19449 Z dnia 21 mają 
194® r. orzekł zmianę 
nazwiska obywat. pol­
skiego Bolesława Wil­
ka, zam. w Poznaniu, 
pi. Bernardyński nr 2 
na Wilczyński. 6a-109

Czyści flo maszuii żnlwiyeli
Maszyny i narzędzia rolnicze

poleca

A. Konieczny i R. Kajetanowicz
Gniezno, ulica Moniuszki nr 1
Telefon nr 1 1-52 6b-72

lub opiekunów,

i życiorysem 
w godzinach

należy 
przed-

Ul.

Polska Agencja Drzewna „Paged" 
Sp. a o. o. w Warszawie, Oddział w Poznaniu,
Matejki 3 ogłasza niniejszym

przetarg
sprzedaż samochodu osobowego marki DKW,

2. VII.
7727

Społeczne Przedsiębiorstwo Budowl. 
Oddział w Poznaniu, ul. Zeylanda 12 

przyjmie natychmiast:
ślusarzy maszynowych lub budowl. 
spawaczy do rur 
izolerów ciepłochronntych 
monterów na centralna ogrzewanie 
elektromonterów na wys. napięcie 

« na fcabke ziemne
rr na linkę wys. napięcia
rr na światło i siłę oraz^

murarzy I robobifików budowlanych s 
Zgłoszenia osobiste przejmuje Wydz. Ogólny *

_ ■■ ......... , BSTg.——■■■■■"' ! .ni .i...
Wydział Powiatowy Go akowski poszukuje zaraz 

TECHNIKA DRÓG GMINNYCH 
Odpisy świadectw nadf/słać na adres: Wydział Po­
wiatowy w Gorzowie ttfikp. ul. Wandy Wasilewskiej 
nr 106 do dnia 1 lipca br.

Uposażenie wg VIII tgr. upos. Warunki do omówie­
nia na miejscu. Ga-122

Ogłoszenie o przetargu
Polską Agencja Drzewin*  „Paged" Oddział w Go­

rzowie Wlkp. sprzeda w drodze przetargu publiczne­
go:

1 Motocykl z przyczepką marki BMW,
1 samochód osobowy marki „Adler"
2 samochody osob. „Hansat*,
4 samochody ciężarowe marki: Mercedes, TSM 

1 Vomag,
9 ciągników następujących marek: Kramer na gaz 

generator, Steyer, Fordson, Hanomag, Normag, 
Deering, Lanz-Bulldog 25 KM, Case na ogumieniu. 

Również są do sprzedania różne zasoby techniczne 
oraz części wymienne dla samochodów i ciągników. 

Przetarg odbędzie się dnia 24 czerwca 1M» r. na na­
szej składnicy w Wieprzycach.

Przedmioty przeznaczone do przetargu można oglą­
dać codziennie począwszy od dnia 12 bm.

Do ceny kupna dolicza się l’/» opłat skarbowych.
..PAGED" zastrzega sobie unieważnienie przetargu 

bez podania powodów. 6a-106

na , . . ______ _____ .
76 cm z ogumieniem, będącego na chodzie.

Oferty n*  kupno tego samochodu należy akładać 
w zalakowanych kopertach z napisem „Oferta na ku­
pno samochodu" w terminie do dnia 24, 6. 49 r. 
godz. 10 w którymi nastąpi otwarcie ofert.

Samochód można oglądać na miejscu jego posto­
ju przy ul. Matejki 3 codziennie od godz. 9—12.

„Paged" zastrzega sobie prawa dowolnego wyboru 
oferenta, jak również nieprzyjęci*  żadnej oferty.

63-124

Dyrekcja Lasów Państwowych Okręgu Legnickiego 
w Zielonej Górze

ogłasza
przetarg ofertowy nieograniczony 

następujące pojazdy mechaniczne: 
«) 1 samochód psobowy Ford V <
b) 2 samochody osobowe DKW
c) 1 motocykl Ardie
d) 1 przyczepa na pełnych gumach

Oferty zalakowane należy składać do dnia 20 czerw­
ca 1949 r. na adres: Dyrekcja Lasów Państwowych 
Okręgu Legnickiego w Zielonej Górze, Oddział Zao­
patrzenia.

Pojazdy mechaniczne można oglądać codziennie w 
godzinach od 9—15 w Panku Samochodowym D. L. P. 
Zielona Góra, ui. Podgórna 7. 6b-44

Zarząd Miejski slot miasta Poznania
ogłasza

KONKURS
na stanowiska:

iiiżuiiierów-iiiMczycli i mierniczych 
oraz techników huManych

Uposażenie według grup płac pracowników 
państwowych z dodatkami.
Wnioski wraz z życiorysem i odpisami świa­
dectw należy składać w WYDZIALE PERSO­
NALNYM — pokój nr 219 w Nowym Ratuszu, 
ul. Armii Czerwonej 8.

Naczelnik Wydziału Personalnego 
(—) Łukowiak6a-109

na
Dyrekcja Przemysłu Miejscowego

w Poznaniu, ul. Chełmońskiego 10 
zatrudni zaraz

księgowych
do niiej podanych zakładów

Fabryka Wyrobów Tłoczonych „Wronki"
Fabryka Wyrobów Drzewnych „Gostyń"

Wnioski należy kierować pod wyżej wymieniony adres. 
6a-123

OGŁOSZETM DKOB/l/E
Biuro Ogłoszeń czynae • dni powszednie od S—19-tej. w soboty od »—17-tej « Poznaniu przy «ł. Wyspiań­
skiego 10 ! piętro. —« Tel. 64-75 i 82-70 (wewn. 5). — Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada.

Motocykl 200 cm*.  ..Ardie".
Małeckiego 12, m. 4. 7745
Sportką sprzedam, 
skiego 15. m. 4.

vVolne posą fay

Sekretarka kwalifikowana po­
trzebna. Zgłoszenia: Liceum 
Sztuk Plastycznych. Hetmań- 
ska 29, od 9 do 131 6a-96
Gosposia skromna fdo małej 
rodziny, willi z ogródkiem, za­
raz potrzebna. Ju-aLziak. Go- 
rzów, Chodkiewicza 13. 6a-77 
Fryzjerka zdolna, (panna do 25 
lat, potrzebna na:'stałe na wy­
jątkowych war/nkach. ewtl. 
spółka. Oferty nr 1092: Czy­
telnik. Czerwprjej Armii 1.
____________ _______ cl 287 
Pomoc domowa do lekarza. 
Zgaszenia: 'Babińskiego 7, 
m. 2._______ _________p3799
Murarz samodzielny do otyn­
kowania ntfieszkania. Babiń­
skiego 7. t«. 2 ___ _ p3800
Potrzebny /dozorca ogrodu. — 
Zgłoszenia/.- majątek Marcin- 
kowo Góiane. poczta Gąsawa, 
pow. Żnin?. _________ 6b-68
Gospodai/w z rodziną na gospo­
darstwo potrzebny zaraz. Ha- 
rembsk/, Ruszkowo. Środa. 
_______________ __ 6a-112 
Dziewczyna do samodzielnego 
prowadzenia gospodarstwa 
wiejskiego przy młynie zaraz 
pot rzebna. Zgłoszenia: Poznań. 
Przemysłowa 51, m. 7. k650
S/^rsza samodzielna gosposia 
tęctrzebna, Stary Rynek 43. 
,,Lalis“. _________ cl 292
Czeladnik krawiecki potrzebny. 
Szymański Ki., Wierzbięcice 
nr 24b,______________ F1067
Pomoc domowa potrzebna. — 
Rolna 44. kiosk.___ _ k644
Poszukuje czeladnika piekar­
skiego. Nowa Sól. ul. Trau­
gutta 5.______________ 7717
Szwajcar samotny zaraz po­
trzebny. Oferty Gros Wielko- 
pol^ki_nr 7724.
Pomoc domowa z gotowaniem 
zaraz. 2 osoby starsze, 2 dzie­
ci. Konieczne referencie. Zgło­
szenia: Szwajcarska 1 m. 8. 
___________________  7731 
Pomoc domowa do 2 osób. — 
Śniadeckich 13. m. 5.__ 7719
Przychodnia gotowaniem za­
raz. —- Rokossowskiego 105 
m.JO_____________ 7752
Gosposia kulturalna, samodziel­
nego prowadzenia domu, wy­
chowania 3-letniego ch-ppca. 
potrzebna zaraz lub nóiniei 
Oterty Głos Wlkp. nr_7754.__
Zakłady Wytwórcze Ogniw i 
Baterii zaangażują natychmiast 
ksiegowego-bilansiste z prak­
tyką w przemyśle do Wrocła­
wia mieszkanie zapewnione 
Oferty należy składać w Biu­
rze Personalnym. Poznań ul. 
Grochowe Łąki 4 7695

Pomoc do gospodarstwa wiej­
skiego. Zgłoszenia: Dąbrow­
skiego 15, m, 4, 7748
Dziewczyna do wszelkich prac 
z gotowaniem. Restauracja. 
Woźna 3.  7740
Fotoretuszerka potrzebna. — 
Oferty Głos Wlkp. nr 7744.
Szofer doświadczony, uczciwy, 
na dorożkę samochodową 
Oferty Głos Wlkp. nr 7746.
Pomoc domowa, stał*  lub przy­
chodnia. zaraz. Fredry 3. m.8. 
___ P3813 
Gosposia samodzielna potrze­
bna. Świadectwa konieczne. 
Oferty Głos Wielkopolski. Ro­
kossowskiego 16 nr 975. 
____________________ F1076 
Klejarki do torebek papiero­
wych. dobrze wpracowane. po­
za dom potrzebne. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 7760,
Pomoc domowa do wszystkie­
go, z dobrymi świadectwami, 
potrzebna zaraz. Zgłoszenia: 
Słowackiego 34. m. 3. p3839
Natychmiast potrzebny pomoc­
nik krawiecki. Pogotowie Kra­
wieckie. Niegolewskich 10.

________________ F1071
Solidny, sumienny ordynariusz 
z chłopcem wzgl. dziewczyną 
zaraz potrzebny Froehlke. 
Mirądz. poczta Strzelne

  7763 
Przychodnia do dziecka potrze­
bna zaraz. — Strzelecka 27. 
m. 15. fia-114
Maszynowy do obróbki drzewa 
potrzebny. — Zgłoszenia: Ro­
kossowskiego 216._____p3852
-5 robotników do pracy przy 
t-układaniu drzewa przyjmiemy. 
tM Rokossowskiego 216.

__ __ p3849 
/Potrzebna pomoc domowa z go­
towaniem. Zgłoszenia: Reja 1. 

>m. 7 .godz, 12—14. p3847
ijCzeladnik piekarski potrzebny. 
/Poznań-Żegrze. ul Rzeczań- 
■ska 18,   7765
tFryzjerka z utrzymaniem po­
trzebna Otrębowie z. Nakło.

6b-71

I Szuka posańy
Retuszerka - laboramtka poszu­
kuje posady. — Oferty Głos 
Wielkopolski nr 7554._____ _
Pielęgniarka starsza, przychod- 

i nia. przyjmie. posadę do nie- 
'mowlecia. — Zgłoszenia: Wy­

spiańskiego ,22, m. 1. 7756
Rolnik starszy sumienny — 

rprzyjmie rmsadę samodzielne­
go Ofertyj nr 102: Kolektura. 
Gniezno. 6b-54
Foto - labr rantkn, retuszerka. 
z długoletnia praktyką przyj­
mie possfdę Oferty Głos Wiel­
kopolską nr 7749.
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redaktor naczelny 52909. zast, red. tracz 50231 
seta-, redakcji 50-662. dział rnfe-Wtó 50-232, nocny 
50234 t 51902. . _ M
Redaktor naczelny: Jan ui MarszAdministracja (prenumeraty P^nań, ot Mam 
Rokossowskiego 16. tel. *&/2.  Konto 
Biu?oVogło9szeft: Poznań, ul. Wyspiańskiego W 
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W v dawca: Spółdz. Wydawn.-Ośw. „czytei ^'Delegatura w Poznaniu. ul. Wyspiańskie­
go tO fel 62-70

Księgowy-bilansista przyjmie 
zajęcie dorywczo. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 7755.
Nauczycielka praktyką biurze, 
szkole, dyplomem uniwersytec­
kim. francuskiego, angielskie­
go. szuka odpowiedniej pracy. 
Ofrny Glos Wlkp. nr 7743.
Księgowy, rewident, najchęt­
niej w Centrali Spółdzielczej. 
Oferty Głos Wlkp. nr 7653.
Pomocnik piekarski szuka po­
sady. Oferty Glos Wlkp., Ro­
kossowskiego 16. nr 969

F1070

Nauka
Wykroje sukien, płaszczy, ko­
stiumów. ubrań, poleca Przy­
bylski, M. Rokossowskiego 86.

7571
Lekcyj języków udziela dyrek­
torka kursów językowych Ro- 
mington, Józefa 5 m. 5.

7520 
Tańców nowoczesnych wyucza 
Adela Szczurkówna. Jan Szczu­
rek. al. Marcinkowskiego 2a.

7678
Wieczorowe kursy księgowo­
ści. Wpisy: Szkoła Przysposo­
bienia Handlowego, pl. Wol­
ności 2. 6a-12
Koedukacyjne Kursy Maszyno­
pisania metoda dziesięciopal- 
cową. Ratajczaka 36. Tele­
fon 504-70, p3613
Tańców salonowych, sambo, 
rumbę, stępa, początkującym 
zaawansowanym, udziela M. 
Szczurek. Zeylanda 2. p3634
Handlowy kurs półroczny roz­
poczynamy 4 lipca. Kursy Han­
dlowe Smólskiego Wawrzynia­
ka 33. P3416
Szkoła Przysposobienia Han­
dlowego I stopnia, uprawnie­
nia. szkół państwowych M. 
Skrzypczak, Poznań, pl. Wol­
ności 2, ptzyjmuje zapisy do 
Rocznej Szkoły Przysposobie­
nia Handlowego, półrocznych 
kursów handlowych. 3-mies. 
kursu księgowości, stenografii 
i maszynopisała. 6a-78

Osobiste
Wszystkich pokrzywdzonych 
przez mistrza obuwniczego 
Ludwika Wieczorka. Poznań 
Knapowskiego 30 — zgłosze­
nia w piątek Sklep Komisowy. 
Rokossowskiego 63. godz. 16 
do 18. C1261
Obelgę rzuconą na listonosza 
Antoniego Kamienia odwołuję 
i przepraszam. Jadwiga Ben- 
nig. Kórnicka 79. 7659
Obelgę rzuconą na ob. Pelagię. 
Feliksa Maciejewskich zam. 
Wielka 9 m. 3. odwołuję. — 
Czesław Olejniczak, 7725
Za długi mej żony Zofii Pań­
skiej z d. Kaźmierczak. nic 
odpowiadam. Feliks Pański.

F1066
Za długi męża mego Władysła­
wa Kaszuby nie odpowiadam, 
gdyż majątek który posiadam, 
stanowi wyłącznie moją włas­
ność. Maria Kozuba, Pyzdry. 

6a-117

Sprzedaże
Sypialnie lakierowane, prak­
tyczne różne inne. Janiak, 
Poznań. Rybaki 6. p3550
Materace wyściełane, łóżka 
metalowe wykonuje Rekorda 
ul. Kurzanoga (boczna Ratu­
szowej). p3596
Mercedes V 170. po kapital­
nym remoncie, na dobrym o- 
gumieniu. korzystnie sprze­
dam. Oferty: PAR, Ratajcza­
ka 7. dla 6,254. P3854

___ /!■
Tłoczono- Wielkop jlskie Zakłady _Graftczne 

Przedsiębiorstwo P /ństwowe Wyodrębnione 
Zakład Główny w IPoznaniu K—lzoj

Odbiorniki radiowe, wzmacnia 
ęze adaptery, płyty gramofo­
nowe. sprzęt elektrotechnicz­
ny. żyrandole, lampy poleca 
kupuje .Kontakt", Szkolna 13 
tel. 10 01. 6a-7

Materac*  z gwarantowaną wy- 
ściełką i tamy sprężynowe. — 
Wrześniewicz, Ratajczaka 7 
Telefon 36-31. p3595
Parcelę, willę, kamienice — 
szybko sprzedasz — solidnie 
kupisz — tylko przez firmę 
„Union", Poznań, Rzeczypo­
spolitej 4. 7179
Fortepiany sprzedaje Magazyn 
Fortepianów. Poznań, św. Mar­
cin 22. podwórzu tel. 23-91

P3605
Srebro, przedmioty artystycz­
ne. użytkowe sprzedaż — 
kupno. Komis „Lamus" Sie­
roca 5/6. p3647
Ubrania — płaszcze — spod­
nie — materiały j dodatki 
krawieckie — J. Szymczyński, 
Poznań. Dąbrowskiego 9/11, 
tel. 502-42 (naprzeciw Ubez- 
pieczalni Społecznej). 6a-5
„Avira", Dąbrowskiego 1. — 
Oczka podnosi na poczekaniu, 
ceruje, stopy wprawia.

P3633

Sprzedam 
samochód„Adler“ 

kabriolet 6-cylindrowy 
w doskonałym stanie. 
Telefon 73-95. 7728

Gospodarstwa, dom. kupisz, 
sprzedasz za pośrednictwem: 
Otręba, Jarocin. Kilińskiego 2. 

6a 9
Kamienica, wille, parcele po­
leca. poszukuje Gruszczyński, 
Wawrzyniaka 22. tel. 13-26.

7459
Porcelanę, szkło, sprzęty ku­
chenne. podarki praktyczne, 
nagrody, fanty na zabawy 
ogrodowe, poleca Marian Le- 
siński Żydowska 33. Wypo­
życzam nakrycia stołowe.

P3752
Parcele! l.OOo m‘. Poznaniu 
(Osiedle Warszawskie), zabu­
dów.: willki. domki: praw­
dziwa okazja, za bezcen: par­
cela tylko 250 000. sprzedaje 
„Union", Rzeczypospolitej 4.

7603
Maszynę do szycia ..Singera". 
dobrą. Chłapowskiego 3 m. 3.

P3767
Okazyjnie do nabycia kiosk 
kiermaszowy, artystycznie wy­
konany. Wiadomość: tel. 88-31. 
lub 525-56. p3812
Foersterówkę. cegłę tonówkę 
dziurawkę wagonowo sprze- 
daje Cegielnia „Ceglin". Cho­
dzież. 7645
Nieruchomość wyłączona, ulica 
Rokossowskiego (Focha), ta­
nio. Dutkiewicz Daszyńskie­
go 59. 7631
Barak mieszkalny, solidnej bu­
dowy. na własnym gruncie 
(Wilda przy tramwaju), 2 mie­
szkania 3-pokojowe wolne, 
sprzedam. 2 600 000. Grusz­
czyński. Wawrzyniaka 22.

7578
Samochód Opel-Super. po ge­
neralnym remoncie. tanio 
sprzedam. Zgłoszenia: Poznań. 
Strzelecka 28. m 6. p3755
i szafy ogniotrwałe okazyjnie 
sprzedam. Adres wskaże PAR. 
Ratajczaka 7. dla 6,196.

P3801
Parcele własne w Antoninie, 
otoczone zieleńcami, również 
na spłatę, sprzedam. Czubko­
wa, Libelta 10. tel. .21-74.

Cl 279
Wilk ostry (2 lata). — Adres 
wskaże Głos Wielkopolski. Ro­
kossowskiego 16, nr 949.

F1050
Sportkę dobrym stanie sprze­
dam. Kilińskiego 4. m. 5 

k636
Dokardy, platformy. wozy 
skrzynkowe, na gumach. Kuź­
nia Podgórze Sw. Wojciecha 
nr 26/27. k635

Radie 4-lampowe „Nora" — 
zmienny Kolejowa 53. m. 6, 
Od 16________________7643
Szafy 3-drzwiowe sprzedam. 
Graniczna 5. w podwórzu. 
_____________________ 7657
Traktor Łanz-Bulliog. na cho­
dzie. 25 KM. sprzedam. Krok- 
Adamski Rzepin, ul. Poznań­
ska 26. F1061
Maszynę do pisania „Conti- 
nental", szafkę do „przebitki" 
nowoczesną, biurko amerykań- 
skie. Telefon 26-35. c!289

Dąbrow-
__ 7747 

Pelisę dobrze utrzymaną oka­
zyjnie sprzedam. Kanałowa 5/6, 
m._14._______________7722
Motocykl NSU. 250 cm*.  4- 
takt.. dobrym stanie. Za Bram- 
ką 6, m, 5.___________ k631

200 robotników
załrudni „PAGED" Polska Agencja Drzewna

zaraz
Warunki wg nowej umowy zbiorowej.
Zgłoszenia przyjmuje biuro werbunkowe przy 
ul. Gdyńsk ej - Poznań-Glówna (naprzeciw 
fabryki „Maggi"). 6«-142

Barak mieszkalny kupię. Teje-
fon_37-33.__ 7696
Za samochód małolitrażowy 
dam pianino krzyżowe. Oferty 
GOs Wlkp. nr 7720._____

! Próżnego pokoju poszuku ję. Za- | .
f

Domek wolnym mieszkaniem. 
300000. Willę wolnym miesz­
kaniem. Pijanowski, Póiwiej- 
ska 26.______________p3784
1 -morgową. 2-morgową parce­
lę. m5 100 zł. — Właściciel, 
Szelągowska 39.______ p3817
„Ford-Paulus" limuzynę sprze­
damy Zgłoszenia: tel. 44-84. 
__________ ________ _p3808 
Sprzedam „Interlock". Wia­
domość: Łódź, tel. 221-33 w 
godzinach popołudniowych.

6b-5«
Dom, */t  morga ogrodu. Zgło­
szenia: Frankowski. Luboń. 
Dworcowa (kiosk)._____ k648
Wózek dziecięcy sprzedam. —
Wspólna 39. m. 8._____ k649
Maszynę do szycia ..Singera". 
Krasińskiego 14. m 5. F1068
Cukiernię - piekarnię, nreśeie 
powiatowym, bardzo dobrym 
punkcie, sprzedam, ewtl. wy­
dzierżawię. Adres wskaże <Ń. 
Wielkop.. Rokossowskiego 16 
nr 964. _______ F1065
Sprzedam motocykl DKW 200 
cm', dobrym stanie. — Grun- 
waldzka 15, m. 3. 7708
Wózek dziecięcy (kon-kon) — 
sprzedam. Św, Wojciech 7, 
m. 5._________________7683
Płachty brezentowe, nowe — 
2,5X6 m. Oferty Głos Wiel- 
kopolski nr 7716.__________
NSU setkę, na chodzie skó­
rzaną wiatrówkę, sprzedam 
Skarbowa 17. m. 4. 7718
Wózek dla bliźniąt, jak nowy, 
sprzedam. Kręta 5. skład ko- 
1 onialny.______________7710
Piękny bufet, lustro, stofy. — 
Adres wskaże Głos Wielkopol­
ski nr 7688. 
tódź motorową sprzedam. —
Rybaki 28. stolarnia. 7693
Motocykl DKW. 125 cm*,  w 
pierwszorzędnym stanie, sprze­
dam. Telef. 508-54. od 8—10. 
_____________________ 7690

Motocykl ..Triumph". 200 cm’, 
dobrym stanie, okazyjnie. Adr. 
wskaże Głos Wlkp. nr 7699-
Kajak motorem przyczepnym 
marki ,,K6nig“. poj. 125 — 
sprzedam. Strzelecka 31. m.2.

7701
Maszynę walizkową „Erikę", 
biurowa „Kapel" dobrym sta­
nie. okazyjnie. Najewski. Opa- 
lenicka 6.___________ _7706
Sprzedam zabudowanie gospo­
darskie z 3 morgami ziemi. 
W-aśc.: Grębowicz. Zodvń. po­
wiat Wolsztyn^_______ 6a-118
Motocykl DKW. 350 cm*,  bar­
dzo dobry stan, tanio sprze­
dam. Pniewy, Szkolna 2. tele­
fon 64______________ 7734
Papówkę. maszynę do cięcia 
tektury 110 cm, cala żelazna 
(wyrób niemiecki), sprzedam 
Oferty Głos Wlkp nr 7759.__
Willę wyłączoną solidnej bu­
dowy garażem wolnym mie­
szkaniem, przy tramwaju, hi­
poteka czysta sprzedam (za­
mienię) na kamienicę Poznaniu 
dopłatą, lub Warszawie bez 
dop'aty. Warunek: wolne mie­
szkanie. Dutkiewicz. Daszyń­
skiego 59, 7^07

Pianina, fortepiany, fisharmo­
nie. poleca ora? wykonuje re­
monty Betting, Leszno. 6a-3
Sypialnia nowoczesne i kuch­
nie korzystnie sprzedam. Mo­
stowa 5a. m. 23. 7611
Sprzedam samocjiód Fofdkbln. 
130 000. Gorzów tel. 443.

6a-121
Ubranie granatowe, średnie. 
Adres wskaże Głos Wielkopol­
ski nr 7730.
Sprzedam biurko, stół, lustro 
duże. — Skarbowa 7. parter, 
prawo. 7732
Parealc sprzedam okolicy Wi­
nogrady. Zgłoszenie: Winiary. 
ul. Leonarda 8. skład. 7651
D#m*k  U*  uiorga ogrodu. Juni- 
kowie. — Adres wskaże Głos 
Wielkopolski nr 7741,
Parcelę na Sołaczu sprzeda 
właściciel. — Stanisława 21 
m. 6 (Winiary). 7553
Lodówka elektryczna, 2-drzwio 
wa. nowa. Oferty tir 1105: 
Czytelnik Czerwonej Armii 1 

cl 300
Wózek .dziecięcy koszykowy 
sprzedam. Jarochowskiego 56. 
m. 1. 7768
Streptomycynę sprzedam. Ro­
kossowskiego 27 m. 27.

7767
Maszynę walizkową, skrzypce 
Steinera, sprzedam. Wyspiad- 
skjego ló.jn^l.___  p3844
Opel Olympia. kabriolet, gór- 
r.ozawurowy dobry stan, zi 
400 000. zapasowy motor, pra­
wie nowy. 40 000. przednia oś 
z amortyzatorami. 15 000. — 
Telefon 509-20. p3821
Młyn elektryczny, nowoczesny.
6 ton przemiału, powiatowe 
miasto, spiesznie wydzierża­
wię. Dom wyłączony, wolny, 
1200 000. wybór kamienic, 
parcel. Nowak, Wyspiańskie­
go 16. tn. 1. p3845
Sprzedam penicylinę oleistą, 
milion dwieście pięćdziesiąt 
tysięcy jednostek Macieliń- 
ska. Kaszczor 98. powiat wol- 
S2ł.yfiski. 6a-119

Kupna
Konie na rzeź kupuję Stani­
sław Gałkowski. Poznań Zam­
kowa 7. tel. 31-55. 6a-8
Parcele, domek, wille, kamie­
nicę, natychmiast kupię. — 
Oferty G’os Wlkp. nr 7178.
Konie na rzeź kupuię. Odbiór 
samochodem. Nowak Poznań 
Daszyńskiego 26 telef. 21-10 
21-11 p3597
Sportkę dla bliźniąt kupię. — 
Kręta 5. skład kolonialny.

7711
Biały nylon spadochronowy ku­
pię. Wyspiańskiego 19. m. 7a. 

7694
Singera maszynę do szycia, w 
dobrym stanie, kupię. Oferty 
Głos Wlkp. nr 7697.
Koni*  na rzeź kupuję. Odbiór 
samochodem Zgoła Poznań. 
Masztalarska 8. telefon 20-20. 

p3594
Kupie Mercedes V 170. w do­
brym stanie. — Adres wskaże 
Glos Wlkp. nr 6a-114.
Willę 1-rodsinna. wolne mit 
szkanie, odremontowaną w Po­
znaniu. zaraz kupię — Oferty 
Glos Wlkp. nr 7684.

Pokoju kuchnia poszukuję za 
zwrotem mniejszych kosztów 
remontu (100 000) — Oferty: 
PAR, 'Ratajczaka 7. dla 6,236.

P3837

Kupimy plac z zabudowaniem 
mb bez w Poznaniu. Oferty 
Glos Wlkp. nr 7727,

7729
Kupimy motocykl 250—350 
cm5, tylko pierwszorzędny stan. 
Oferty Głos Wielkopolski. Ro­
kossowskiego 16, nr 973.

F1O74
Obligacje Pożyczki Odbudowy 
Kraju kupię. Plącę ponowę 
wartości nominalnej. Zgłosze­
nia: ..Wspólnota". Kraków, pl. 
Wszystkich Świętych 8, dla 397, 

6b-69

Handlowe
Przyjmę przedstawicielstwo 
branży obojętnej, posiadam 
własny samochód. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 7723.

Zamiana
Zamienię l’/» pokoju z gazem 
(Łazarz) na pokój kuchnią lub 
podobne. Oferty Głos Wielko­
polski nr 7689
Samodzielne mieszkanie 2‘/j 
pokoju kuchnią, wygodami, 
Kalisz zamienię na podobne 
lub mniejsze Poznań. Oferty 
Głos Wlkp. nr 6a-136.

Pieniądz
Mistrz krawiecki przyjmie 
wspólniczkę do zakładu kra­
wieckiego Poznaniu. — Oferty: 
PAR, Ratajczaka 7, dla 6,253.

P3853

Wolne lokale
Pokój komfortowy panu. — 
Opalenicka 71. m. 2. p3816
Pana na pokój przyjmę. Ro­
kossowskiego (Focha) 108. 
m. 8. 7715
3’/t pokoju, nowoczesne, ogro­
dem. Sołacz. oddam w dzier­
żawę. Wiadomość na budowie: 
plac Ratajskiego., narożnik 
Cieszkowskiego. ' 7704
Duży lokal handlowy wzgl. 
2 małe przy Parku Wilsona na 
każdą branżę. Zwrot remontu. 
Oferty z propozycją Głos Wiel­
kopolski nr 7733.

Szuka lokalu
2 studentów ostatniego roku 
S. I szuka pokoju. — Oferty 
nr 4542: Czytelnik. Daszyń­
skiego 48. k646
2—4 pokoi z przynależnościa- 
mi. wyłączone, zwrócę ewtl. 
koszty remontu wzgl. zapłacę 
czynsz z góry na wykończenie. 
Oferty Glos Wlkp. nr 7656.
3*/ j- lub 4-pokojowe. komfor­
towe. wyłączone, śródmieście. 
Zwrot kosztów. Oferty Głos

• Wielkopolski nr 7685.
Studentka poszukuje pokoju.
Dzielnica obojętna. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 7692,
Pracująca studentka szuka po­
koju. dobrze zapłaci Oferty 
G os Wielkopolski nr 774)2.
2 pokoje kuchnią, łazienką, 
zwrot kosztów remontu. Ofer­
ty: PAR. Ratajczaka 7. dla 
6,261 p3861

płacę remont. — Oferty Gło»
Wielkopolski nr 7736.______
Pana na pokój przejściowy. 
Adres wskaże Głos Wielkopoł- 
ski nr 7739.____ ___________
1 lub 2 panów na pokój. Po- 
znań-Gówna. — Oferty Głóg 
Wielkopolski nr 7742.___
Małżeństwo poszukuje pokoju. 
Cena obojętna. Zgłoszenia: te- 
lefoii 505-02.________ cl296
2 solidnych studentów poszu­
kuje pokoju, okolica Sobacza. 
Oferty Głos Wlkp. nr 7757.
Studentka ostatnim roku po­
szukuje pokoju umeblowanego 
zaraz Oferty: PAR. Ratajcza­
ka 7. dla 6,249. P3850

Dzierżawy
Oddam w dzierżawę ubikacje 
handlowe na składnice lub ci­
chy przemysł. — Oferty Głos 
Wielkopolski nr 7764.

Zgwby
Sygnet z'oty. pamiątkowy, 
czarnym kamieniem. 13 bm. 
zgubiłam. Zwrot wynagrodze­
niem. Kraszewskiego 19. m. 9. 
__ ______________ ____ 7766 
Omeg? pamiątkowa na rękę 
zgubiono 9. 6. Uczciwemu zna­
lazcy wynagrodzenie. Libel- 
ta 4. m. 2, tel, 39-36,__ 7709
Zgubiłem kartę rejestracyjną 
Nowy Tomyśl. Stanisław No­
wak Kurowo, powiat Nowy 
Tomy śl_____________ 7667
Zgubiono legitymację U. P., 
Wydz. Prawno-Ekonom. Hiero 
nim Mikołaj czyk.______£647
Zgubiono legitymację Zw. In­
walidów Cywilnych nr 26. Sta­
nisława Pocentek.______ k645
Zgubiono kartę ewakuacyjną 
na nazwisko Antoni Masie- 
wjęz._____________ 7159
Skradziono dokumenty osobi­
ste i metrykę Ślubu. Maria 
Kremer, Puszczykowo. 6a-92
Teczką zamieniono w pociągu 
fcódż —- Warszawa 7 czerwca. 
Zgłoszenia celem wymiany: 
Łódź. 1 Maja 25. tel. 164-71. 
Piechowski. _______6b-66
Zgubiono 2 karty koni oraz 
dowód osobisty gminy Siera- 
szewice, pow. Ostrów, na na- 
zwisko Józef Walas 6b-65
Zgubiłem kartę rejestracyjną, 
wystawioną przez RKU Gniez­
no. Marian Nowak. Żnin. Dą­
browskiego 5. 6b-70

Różne
Na Boże Ciało wykonuje deko­
racje. Szafranek. Szamarzew­
skiego 11 Tel 515-89 61-27. 
____ _______ _______ P3815 

Wypożyczam śiubne suknie, 
welony. — Jackowskiego 40. 
m. 3 Talarowska.___7108
Pralnia chemiczna ..Panama" 
czyści wszelką garderobę w 
terminie 7 dni. Poznań aleje 
Marcinkowskiego 8. tel. 88-53

_____  P3797
Welony tiulowe, używane, zbru- 
dzońe, uszkodzone, kupuje — 
Arlt. Chłapowskiego 15, m.15. 
Tamże potrzebne są panie do 
robienia siatek na włosy. — 
Zgłoszenia tylko godzinach 
popołudniowych. Prowincja pi­
semnie. p3742

Łeiniska-Uzdrowiska
Pokój sezonie letnim Puszczy- 
kówku. Oferty Głos Wielko- 
polski nr 7559____________
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Miklaszewski IGNACY PTYŚ I ŻYLETKI
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A Ignacy Ptyś stanął

Rano wobec faktu 
2e twarz ma dziś taką 
Jak, przepraszam, kaktus!

Zaraz do drogerii
Nie zwlekając poszedł: 
— O żyletki jakieś 
Bardzo pana proszę!—

Żyletki? Już służę! 
Choć firmy nieznanej! 
Ale ponoć świetne, 
Re—ge—ne—ro—wa—ne! —

Teraz (po goleniu) 
Rozpacza Ptyś i łka: 
Lepszy jednak kaktus 
Niż sklejana piłka!

W

Radio *
na płatek, dnia 17 czerwca 1949 r.

8.05 Lekka muzyka fortepianowa; *.15  Muzyka 
operowa; 8.55 Szkolna gazetka radiowa dla klas 
starszych; 11.40 Audycja szkolna dla klas miod- 
szych; 12.20 Audycja dla wsi: 12.50 „Melodie 
ludowe" — gra zespół Tadeusza Kozłowskiego; 
13.30 Koncert rozrywkowy w wyk. Orkiestry pod 
dyr. Mieczysława Paszkieta; 14.00 ..Opowieść 
o Chopinie1' Adama Ćzartkowskiego; 14.15 Muzyka 
polska. Wykonawcy: Maria Mirska (fortepian). An­
toni Szczurowski (bas). Hieronim Szperka (akomp.); 
15.05 „Dzieci Szkoły Muzycznej11 — audycja dla 
dzieci w opr. Zofii Walickiej; 15.45 Lekka muzy­
ka fortepianowa; 16.00 ..Walki chłopców w 1932/33 
roku11, pogadanka; 16.20 Koncert solistów. Wy­
konawcy: Halina Malinowska (fortepian). Roman 
Poczekaj (bas), Hier. Szperka (akomp.-; 17.15 
Koncert dla przodowników pracy: 18.00 „Przyjaźń 
polsko-węgierska11, audycja „Służby Polsce"; 
18.15 Przegląd prasy młodzieżowej; 18.20 „W ryt­
mie tanecznym11; 19 15 Muzyka; 19.20 Koncert 
rozrywkowy; 20.20 Koncert symfoniczny w wyk. 
Orkiestry Filharmonii Stołecznej; 21.30 Muzyka; 
21.40 „Daleko od Moskwy", powieść Wasyla Aża- 
jewa; 22.00 „Mozaika muzyczna"; 22.45 Teatry 
w Wielkopolsce; 22.50 Sola instrumentalne; 23.10 
Koncert dawnej muzyki instrumentalnej.

Budapeszt, w czerwcu

Na Węgrzech w ciągu jednego roku 
zostaną przeprow dzone badania krwi 
wszystkich kobiet i mężczyzn w wieku 
od 15 do 50 lat, czyli przeszło 5 milio­
nów osób. Będzie to największa chyba 
w historii świata akcja W" która no- 
zwoli prawdopodobnie zredukować ilość 
zachorowań na kiłę do takich rozmia­
rów że choroba ta przestanie być zali­
czana do rzędu chorób społecznych.

Węgry będą mogły przeprowadzić tę 
akcję dzięki wynalazkowi dr. Ferenca 
Mandula. odkrywcy nowej metody ba­
dania krwi dla wykrycia tzw. krętków 
bladych czyli zarazków syfilisu.

Dr Mandula otrzymał ostatnio od 
prezydenta republiki nagrodę Kossu*  
tha, najwyższe węgierskie odznaczę*  
nie za zasługi na polu naukowym.

„Metoda Mandula" (bo taką nosi 
już ona nazwę) poddana została w 
ciągu ostatnich miesięcy wielu pró*  
bom i doświadczeniom, a uzyskane 
wyniki potwierdziły jej wartość. Prze*  
prowadzono od października 1948 r. 
do końca marca 1949 12.000 prób krwi 
metodą Mandula. Jednocześnie ba*  
dano te same próbki krwi dawną 
metodą Wassermanna i porówny­
wano uzyskane wyniki. W 95% re= 
zultaty były zgodne. Specjalna korni*  
sja złożona z lekarzy i chemików wy*  
dała opinię stwierdzającą, że metoda 
Mandula jest równie skuteczna jak 
reakcja Wassermanna. Jednocześnie 
komisja zaopiniowała, że metoda ta, 
dzięki szybkości działania i niskim 
kosztom jej stosowania nadaje się 
doskonale do przeprowadzania prób 
krwi wśród najszerszych mas ludno*  
ści.

Wynalezienie metody, umożliwiają*  
eej masowe próby krwi na najszerszą 
skalę — stanie się więc podstawą wiel­
kiej „akcji W“ na Węgrzech. Metoda 
Wassermanna nie nadaje się do akcji 
masowej, dla stosowania jej bowiem 
konieczne są laboratoria, wyposażone 
w nowoczesne urządzenia techniczne, 
w instalacje elektryczne, gazowe itp. 
Jednym z podstawowych warunków

pełnego powodzenia akcji zwalczania 
kiły jest zbadanaie krwi znacznej czę*  
ści ludności danego kraju, przy tym 
pożądane jest, aby badanie to odbyło 
się u wszystkich mniej więcej w tym 
samym czasie.

Na Węgrzech, jak zresztą w wielu 
innych krajach, lekarze mniejszych 
miast i wsi zmuszeni byli dotychczas 
odsyłać próbki krwi pacjentów dla 
analizy do centralnych placówek w 
dużych miastach czy stolicy. Już sam 
proces pobierania krwi wymaga spe*  
cjalnych narzędzi. Wszystkie przy*  
rządy, naczynia szklane, konieczne do 
przechowywania krwi, specjalne opa*  
kowanie przy przewożeniu, cały ten 
nieodzowny sprzęt — jest niezmiernie 
delikatny i kosztowny. Zdarza się, że 
znaczna część próbek ulega zepsuciu 
podczas dalekiej często drogi. Jest to 
więc powolna i kosztowna procedura.

Rozporządzając nawet najbardziej 
doskonałymi urządzeniami, nie moż*  
na by zbadać jednocześnie dziesiątków

On: Mam wrażenie, że pani ■ 
mnie ma za idiotę.

Ona: O nie! Nikogo nie sądzę z • 
powierzchowności.

U)ynedazek
dra MANDULA

tysięcy próbek krwi przy akcjach ma­
sowych. Nie wystarczyłyby na to naj*  
większe laboratoria. Dlatego właśnie 
tak wielkie znaczenie posiada odkry­
cie dr. Mandula. Pozwala ono obejść 
się bez laboratoriów. Sprzęt potrzebny 
do zbadania krwi według tej metody 
mieści się w małej teczce i waży za*  
ledwie 3 kilogramy.

Przemysł węgierski wyprodukuje w 
najbliższym czasie tysiąc takich 3*ki--  
logramowych kompletów. 1000 leka­
rzy będzie badać krew, każdy prze*  
ciętnie po 100 pacjentów tygodniowo, 
co wyniesie w ciągu roku ogółem 
5.000.000 zbadanych. Projektuję się 
kontynuowanie akcji do czasu, aż zba­
dana zostanie cała ludność i aż ilość 
chorych spadnie do minimum.

Dowodem żywego zainteresowania 
i zrozumienia, z jakim spotykają się 
dzisiaj na Węgrzech prace naukow*  
ców, jest fakt że gdy tylko ukazały 
się w prasie wzmianki o wynalazku 
dr. Mandula, robotnicy wielkich za*  
kładów metalowych Mavag zgłosili się 
natychmiast do dyspozycji Narodowe*  
go Instytutu Zdrowia Publicznego, 
ofiarując swą krew do badań. Tak 
więc wynalazek dr. Mandula został po 
raz pierwszy zastosowany do prób ma­
sowych w fabryce Mavag, gdzie 4000 
robotników poddano jednocześnie ba*  
daniom krwi metodą Mandula i Was­
sermanna.

Należy przypuszczać, że wynalazek 
węgierskiego uczonego dość szybko 
stanie się znany na całym świecie. 
Dr Mandula odegra zapewne w dzie*  
dżinie zwalczania chorób wenerycz*  
nych rolę równie ważną, jak Wasser*  
mann, Ehrlich, wynalazca saluarsanu 
i wreszcie wynalazcy penicyliny.

Józef Białowąs

NASZA NOWELKA

TTżwięk gongu w Oslo odbił się 
szerokim echem w całej Euro­

pie. Jak to zwykle bywa — dla jednych 
był on heroldem radości i triumfu, dla 
drugich zaś zwiastunem niepowodzenia 
i zawodu.

Start Polaków zainaugurowała walką 
Nowary z Paw-licą (Jugosławia). Nie­
znaczna porażka Ślązaka nie jest tra­
gedią, gdyż w tej wadze nie liczyliśmy 
na laury. Nasze asy atutowe ruszyiy 

dopiero we wtorek 
— i od r azu przy­
jemna niespodzianka 
i sensacja grubego ka 
libru: poznańczyk Ka*  
sperczak bije sławę 
światową, amator*  
skiego wicemistrza 
świata — Włocha 
Baudinellil Wszyscy

znamy kwalifikacje Kasper-czaka i ce­
nimy go bardzo, lecz przyznajmy się 
szczerze —- nie liczyliśmy na jego tak 
wspaniały triumf. Poważny kandydat 
na mistrza Europy — Czech Majdloch 
przegrał niespodziewanie z Finem Lind*  
bergiem, grzebiąc nadzieje naszych po*  
bratymców.

W wadze koguciej znowu sensacja! 
Mistrz olimpijski Węgier Csik ulega 
ogólnie nieznanemu Finowi Saitoli a 
kandydat czeski Zachara przegrywa z 
Duńczykiem Jensenem.

W wadze piórkowej odpada dalszy 
Czech Kellner (zeszłoroczny pogromca 
Antkiewicza) przegrywając z Farkasem 
(Węgry).

Czary goryczy dopełnił Czetchosłowa- 
kom Szkot Mc Neil — eliminując 
czwartego ich z rzędu przedstawiciela 
— Petrinę w wadze lekkiej.

Swoich pechowych ziomków pomścił 
Torma nokautując już w I rundzie zna*  
nego u nas Węgra Martona.

W wadze półciężkiej niezawodny Fra- 
nuś Szymura wypunktował starego zna*  
jomego — Węgra Kapocsiego, zapisu*  

jąc już sobie 5 kolejne zwycięstwo nad 
Madziarem. Faworyt w tej wadze Włoch 
Segni przegrał niespodziewanie z Jugo*  
słowianinem Lazarewiczem.

Tak więc z czołowych nacji bokser­
skich w Europie odpadło po dwóch 
dniach 4 Czechów, 3 Włochów, 2 Wę­
grów i 1 Francuz.

TVT a międzynarodowym spotkaniu 
lekkoatletycznym pań: Polska — 

CSR, które odbędzie 6ię w niedzielę 19 
bm. w Krakowie — barw 
polskich bronić będą: 
100 m i skok w dal: 
Gburkówna, Gębolisów*  
na, Moderówna; 200 m 
Gościniakówna, Słom*  
czewska, Gębolisówna; 

80 m przez płotki: Gościniakówna, Pes*  
kówna. 
wzwyż: 
śniewska, 
ska, J. Wajsówna, Stachowiiczówna; 
kula' Bregulanka, Konikówna, J. WaJ*  
sówna; oszczep: Sinoradzka, Stachowi*  
czówna, Bregulanka; .4 X 100 m: Adam*  
eka, Gburkówna, Moderówna, Gęboli­
sówna, Cieślikówna.

Penners-Wiśniewska; skok 
Borowiczówna, Penners-Wi*  
Herdów®a; dysk: Dobrzań*

Ilustr. Al. Krakowski

DZIWNA OPOWIEŚĆ
czasie pobytu zespołu baleto­
wego Moisiejewa w Poznaniu 

artysta X opowiedział mi taką histo­
rię:

Było to podczas ostatniej wojny. 
Z Timoszoaru na Węgrzech wyjecha­
liśmy pod wieczór. Szofer włączył 
motor i autobus nasz ruszył z miej­
sca. Pasażerami byli przeważnie ar­
tyści moskiewscy i kilku oficerów 
Armii Radzieckiej. Stąd w rozmowach 
przeważały tematy teatralne. Maszy­
na mknęła po gładkiej szosie. Po­
czątkowo droga wiła się wzdłuż by­
strego potoku, potem od niego od­
biegła i każdy nowy kilometr wzno­
sił nas coraz wyżej w Alpy Tiansyl- 
wańskie. Podziwialiśmy wspaniałe, 
wiekowe dęby i jodły. Przed nami w 
sine] mgle zarysowywały się górskie 
szczyty.

Na zakręcie szosy zatrzymała nas 
chorągiewka żołnierza radzieckiego, 
regulującego porządek. Punkt kon­
trolny. Do autobusu wsiadł podpuł­
kownik czołgista Wadim Iwanowicz. 
Nie odezwał się ani słowem. Mruk.

W pewnej chwili jedna z artystek 
zagadnęła: dlaczego to tylko artyści 
mają zabawiać pasażerów? Czas by­
łoby posłuchać „towarzyszy w ran­
gach”. Powstał ogólny śmiech. Pod­
pułkownik obejrzał się, spojrzał na 
aktorkę, uśmiechnął a po chwili 
zwrócił się do niej ze słowami:

— Zna pani niewątpliwie artystki 
baletu Lepieszyńską, Ułanowę, Messe- 
rer, a czy znane jest pani takie na­
zwisko jak Niżyński, Wacław Ni­
żyński?

— Artystka wydęła usta. Jak pan 
sądzi? Któżby nie znał Niżyńskiego. 
Sława tego największego tancerza 
Rosji obiegła przecież cały świat. 
Wszak był on ulubieńcem publiczno­
ści petersburskiej i moskiewskie] i 
partnerem Anny Pawiowej.

Gdy przerwała oficer 
się znowu.

— Otóż — powiedział 
niedawno rozmawiałem z 
tak jak obecnie mówię z

Równocześnie z kilku stron zawo­
łano: Tc nie może być! Niżyński daw­
no umarł! Podpułkownik wyczekał 
aż minie hałas i stanowczym głosem 
potwierdził:

nasza jed- 
Niemców. 

ludność u- 
nad ranem 
ze zdziwie-

— Zdarzyło się to w pobliżu mia­
sta Odenburga, W nocy 
nostka wyparła stamtąd 
W czasie ciężkiej walki 
kryła się w kopalni, ale 
wyszła z ukrycia. Jedni
niem, drudzy ze strachem przyglądali 
się radzieckim czołgistom. Niedaleko 
stały dwie osoby. On skromnie ubra­
ny, ze szpakowatymi włosami — ro­
bił wrażenie odludka. Ona niepozor­
na starsza kobieta ze smutnymi oczy­
ma.

Odpoczywaliśmy w pobliżu czoł­
gów. Na dźwięk naszej rozmowy 
szpakowaty mężczyzna uśmiechnął się 
i nagle z wyciągniętymi rękami zbli­
żył się do mnie. Zwyczajem ślepców

Tańczył cudownie

♦

uśmiechnął

— bardzo 
Niżyńskim, 
wami.

dotknął mojej głowy, epoletów, rąk. 
Z ciekawością czekałem, co będzie 
dalej. A człowiek ów cicho, lecz do­
bitnie zapytał po rosyjsku:

— Rosjanin?
— Tak.
— Proszę pozwolić się pocałować. 

Jestem Wacław Niżyński...
— Nie czekając na odpowiedź trzy­

krotnie wycałował moje policzki. Na­
stępnie szybko odwrócił się i po fran­
cusku zawołał swą towarzyszkę.

— Ramola! Chodź tu!...

— Kobieta podeszła i przytuliła się 
do Niżyńskiego, powtarzając przez 
łzy:

— Biedny Wacław! Jaka jestem 
szczęśliwa!

— W Odenburgu ulokowano nas w 
koszarach, Wieczorem zameldowano 
mi, że chce się ze mną widzieć jakaś 
kobieta. Wyszedłem na korytarz. Pa­
trzę: Ramola, Usiedliśmy na ławce. 
I wówczas to usłyszałem opowieść o 
jej mężu.

W 1911 roku Niżyński postradał 
zmysły. Tragedia największego tan­
cerza wstrząsnęła światem. Solista 
cesarskich teatrów zeszedł ze sceny 
na zawsze. Pozostały tylko we wspo­
mnieniu wizje jego wspaniałych kre­
acji w baletach: „Sylfidy”, „Berło 
Róży” i innych. Już jako obłąkany 
stracił mowę. Leczono go w Szwaj­
carii. Gdy rozpoczęła się wojna, Ra­
mola jako Węgierka zabrała go ze 
sobą do swego kraju. W czasie woj­
ny trzeba było Niżyńskiego ukrywać. 
Był przecież chorym umysłowo.

Następnego dnia była niedziela. 
Żołnierze radzieccy bawili się i grali. 
Dźwięczały bałałajki i gitary. Wtedy 
na dziedzińcu koszarowym zjawił się 
Niżyński. Stojąc na uboczu przysłu­
chiwał się pieśniom rosyjskim. Nasi 
żołnierze wiedzieli już coś nie coś 
o nim. Jeden podał mu krzesło, inny 
częstował cukierkami, trzeci zapropo­
nował papierosa a niektórzy przynie­
śli nawet wódkę. Niżyński nie od­
mawiał. Wypił nawet trochę wódki. 
Oczy mu zabłysły, ożywił się, a kie­
dy żołnierze zaczęli tańczyć „koza­
ka”, Niżyński dał znak ręką i puścił 
się w pląsy. Tańczył cudownie. Robił 
takie piruety, że wszyscy zamarli z 
zachwytu. W każdym ruchu czuć by­
ło mistrza baletu. Artysta przerwał 
taniec i nisko, jak na scenie, ukło­
nił się żołnierzom. Długo jeszcze 
trwała burza oklasków, nawet gdy 
Niżyńskiego już wśród nas nie było. 
Znikł wśród tłumu. —

— No? I gdzie jest obecnie Niżyń­
ski — zapytała jedna z artystek.

— Nie wiem.
Zapanowało milczenie. Autobus 

mknął dalej...

W^ęgierska drużyna koszykarzy Ka*  
” Se rozegrała w Krakowie ostat­

nie spotkanie w ramach tournće po 
Polsce — zwyciężając Wisłę 35:31. Go*  
ście z Budapesztu rozegrali więc w kra­
ju 5 spotkań, nie ponosząc żadnej po*  
rażki!

i"1 igantyczny wyścig kolarski „Do*  
okolą Włoch" na dystansie 4063 

km wygrał ostatecznie po raz trzeci re*  
kordzieta i mistrz świata Coppi. Drugie 
miejsce zajął trzykrotny triumfator te*  
go biegu również Włoch Bartali.

Tuż po 3 kilometrach 10*tysięczna
** rzesza na stadionie w Vitkowi« 

cach zorientowała się, że Zatopek ble*  
gnie w rekordowym tempie. Czeski fe­
nomen biegł według dokładnie opracu- 
wanego planu i porównywał 6woje mię*  
dzycżasy z uzyskiwanymi przez Heino 
przy rekordowym biegu. Oto między*  
czasy Zatopka: 400 m —• 1:09; 800 m — 
2:19; 1500 — 4:37; 3000 — 8:43; (Heino 
8:48; 5000 — 14:39,5 (Heino 14:52)
6 km — 17:19; 7 km — 20:37; 8 km — 
23:27 i wreszcie 10 km — 29:28,21 Jak 
z tego wynika Zatopek biegł drugie 
5 km tylko 9 sekund dłużej njż pierw­
sze.

He-Bar

W yjątkowy dowód dżentelmenerli 
i koleżeństwa sportowego dali 

szewdzcy motocykliści, który pokonali 
ubiegłej niedzieli Polaków na żużlu. 
Zaprosili oni mianowicie polskich żu­

żlowców 
„Skry", 
dzielili 
naszym 
szereg 
wskazówek 
śnie techniki i tak­
tyki oraz przygo­
towania maszyn do 
startu. Goście

szwedzcy pokazali praktycznie Polakom 
wszystkie błędy w jeździe, jakie zau­
ważyli u naszych zawodników tak przy 
starcie jak i na wirażach. Ponadto .wy­
razili oni gotowość udzielania ułatwień 
Polskiemu Związkowi Motocyklowemu 
przy ' pozyskaniu pierwszorzędnego tre­
nera szwedzkiego dla naszych brawuro­
wych — jak mówili żużlowców.

KOMUNIKAT SPORTOWY
Sekcja pływacka ZS „Stal” komunikuje 

swym członkom, że treningi odbywają się 
codziennie od godziny 18 na terenie firmy 
H. CegielSWf przy stołówce. Ze względu 
na zbliżające się mistrzostwa okręgowe, 
treningi natęży traktować poważnie.

na tor 
gdzie u- 

młodym 
jeźdźcom 
cennych 

odno*


